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Z Paryża — jak słychać — p. 
wiceminister udać się ma na kil 
kodniowy pobyt do Londynu. 

fe., 

Wyjazd wiceminslra Szembeka 
' do Paryża I Londynu 

. Wczoraj wiceminister spraw 
-zagranicznych p. Szerrfbek wy­
jechał drogą przez Berlin do Pa 
ryża. 

Sady wojskowe w Genewie 
Spokojny pognęb zabitych 

OENEWA, 12 .11 .—Teł . wł. — | Naczelne dowództwo wojsk w 
Wbrew zapowiedziom pogrzeby Genewie objął pik. Lederrey. Wy-
oha-r ostatnich niepokojów w Ge- dał on odezwę, w której m. in. o-
newie miały przebieg stosunkowo ; świadczą, że wojsko otrzymało na-
jpokojny. W domach pogrzebowych 
brały udział w ceremoniach pogrze 
bowych tysięczne tłumy, natomiast 
na cmentarze dopuszczono jedynie 
najbliższa rodeńie ofiar. 

• W rządowych kołach genew­
skich oświadczają, iż położenie nie 
jest jeszcze opanowane: 

Strajk generalny ma na razie 
przebieg spokojny. Popołudniu usi­
łowano w kilku miejscach zmusić 
tramwajarzy do porzucenia pracy. 
szybka interwencja policji stłumiła 
Jednak te wysiłki w zarodku. 

Rząd kantonu genewskiego ogło 
sil. że wobec obecności wojsk 
związkowych w Genewie bedzte 
od dnia dzisiejszego obowiaizywal I ^ ' w n i o s k 

Demaicfte Anglii i Francji w Waszyngtonie 
« watrę moratorium długów 

PARYŻ. 12. II. Wbrew Infor­
macjom prasy zagranicznej, ko­
ła miarodajne oświadczają, iż 
nieścisłą jest wiadomość, jakoby 
rządy francuski i angielski poro 
zumiały się między sobą przed 
wręczeuietn swych.not rządowi 
amerykańskiemu. 

Koła te dodają, że treść doku 
mentu angielskiego dotychczas 
jeszcze nie Jest 'znana w Pary­
żu, a nadto demarche Wielkiej 
Brytanfi w Waszyngtonie nastą 
piło 10 b. ni., a Francji 11 b. m. 

Wojskowy kodeks karny. Ta-msa-
mem wprowadzono w kantonie ge­
newskim sądu wojskowe. 

kaz natychmiastowego użycia bro­
ni w razie stawienia oporu policji 
Inn usiłowania zamachu na poszczę 
gólne osoby albo na własność, przy 
czem żołnierze nie maja obowiąz­
ku ostrzegania o użyciu broni. 

Wieczorem sytuacja w Genewie 
stalą sie niezwykle naprężona. 
Przed koszarami w których znaj­
duje się wojsko zebrały się tłumy 
lezące tysiące osób. 

Nastrój jest bardzo podniecony. 
jednakże spokou nie zakłócono. 
Żołnierze wyjęli okna aby mieć 
lepszy przegląd tłumów. 

OENEWA, 12.11. Przed izbą 
śledcza odbyła się dziś rozprawa 

em o wypuszczeń e na 
wolność za kaucją przywódcy so­
cjalistów genewsk eh Nicole, are­
sztowanego w związku z onegdaj-
szemi krwawemi zaburzeń ami. 

Prokurator przeć wstawił się 
w/noskowi, podkreślając, że za czy 
ny zarzucone Nicole przewidywa­
na jest kara od 3 do 10 lat węzie-
nia. 

Oskarżene opera się g'ównie 
na następujących słowach przemó­
wień a Ncole: „Róbce rewolucję, 
trzymajcie uleę". 

Nicole zaprzecza jakoby wypo­
wiedz al te słowa. 

Po krótk ej naradzie izba odrzu­
ciła wn osek o wypuszczeń e Ni­
cole na wolność. 

Dziś po południu zmarł znowu 
jeden z rannych podczas onegdaj-
szych zaburzeń, pow ększając li­
czbę ofiar do I2-tu. 

W Morges kolo Lozanny nastą­
piła dzś po południu mobl zacja 
3-ch szwadronów kawalerj zarzą­
dzona przez rząd kantonu Vaud. 

finansowego 
Roosmlta 

pracę z nowym prezydentem, ry­
nek oczekuje uruchomienia han­
dlu zagranicznego, odzyskania 
straconych rynków oraz współ­
pracy z resztą świata,. 

Sfery finansowe i gospodarczo 
stanowisko swe opierają na na­
dziei zerwania w przyszłości z 
polityką izolacyjną Stanów, na 
zniesieniu prohibicji oraz na zmia 
nie polityki taryfowej, opartej o-
becnie na systemie ceł proflibi1-
cyjnych oraz gospodarczym na­
cjonalizmie, 

Mil. fi. SzczvtlMskl Z Wv«ta»-^ wtacliece 

Zmiana frontu 
po wyborze 

NOWY JORK. 12. 11. Po nie­
zdecydowanej tendencji na tutej 
szym rynku pieniężnym i akcyj­
nym, która ujawniła się w pierw 

i szym dniu po wyborach prezy­
denta Roosevelta, w ostatnich 
dniach zaznaczyła się zdecydo­
wana poprawa- Na rynku akcyj 
nym oraz obligacyjnym ujawni­
ła się tendencja mocna przy na­
stroju zwyżkowym. 

Wobec tego, iż olbrzymia 
większość demokratyczna obu 
izb gwarantuje solidarną współ 

RooseveU w łóżku 
przeziębiony I zmęczony wyborami 

NOWY JORK.. 12.11. Roosevelt, | stanu nowojorskiego przed nowym 
przeziębiony i zmęozony kampania I rokiem. Do tego czasu nie złoży 
wyborcza, leży w łóżku. i też żadnych oświadczeń o skła-

Oświadczył on że łiie zrezyg-1 dzie przyszłego rządu. 
iiuje ze stanowiska gubernatora 

Aresztowanie 30 Jackeitkreuferójf 
pa ttestom Ś as<u 

CIESZYN. 12. 11. W Opawie hitlerowców wywołała na Sia­
na Czeskim Śląsku policja aresz sku Opawskim wielkie wiaże-
towała dziś 30 umudurowanych, nie. 
i uzbrojonych hitlerowców (hac-
kenkreuzerów), którzy w okoli­
cznych lasach urządzali tabory 

,i przy rozpalonych ogniskach 
ślubowali wierność Hitlerowi i 
zemstę czeskosłówackiej repu­
blice. V ' 

Fanatyczni młodzieńcy nie­
mieccy w wieku od J7—20 lat 
usiłowali w pełnem uzbrojeniu 
połowem w bronzowych koszu­
lach i czapkach oznaczonych 
swastyką, z plecakami, napetnio 
nemi piaskiem, maskami gazowe 
mi, namiotami oraz ostremi na­
bojami przejść przez granice 
górnośląską do Niemiec. -> 

Dowódcą aresztowanego od­
działu był niejaki Schmidt, syn 
(fabrykanta z Ópawy. : 
I " Wiadomość ó aresztowaniu 

N o w y burmistrz L o n d y n u 

Zdooywca tegorocznej nagrody Nobla 
* dziaJe chemii Amerv'<anin dr. Irw.ng 

Langmurr za studia nad atomami. 
» :o: —— 

Prof. Bartel 
w Warstaw e 

Wczoraj przybył do Warsza-

Sekretarka Stalina przed sądem 
pod zarzutem oszustwa iv działalności literackiej 

Proces p. WaTji Missam - Kozickie], 
byłej naczelnej lekarki GPU I stenoty-
pstki na Kremlu, oskarżone] o eszu-

prof. Kazimierz stwi1, P^egające na wyłudzeniu róż-•wy b. premier . 
Bartel . jnych sum w imieniu polskiej Irterafki, '56 i Jest zupełnie zrujnowany przej-

Przyjazd ten — jak s ł y c h a ć ! M a r i i Dunrn-KozickieJ, autorki ..Burzy śc ami w pieWe bolszewckicm. Na 
POZOStaje W związku Z projek-l0 1 1 ft,si:no*l', — rożw.nął s;ę w sudzie mnie spoczął ciężar utrzymana cale«o 
ł e m n o w e j UStawy 0 szkołach oknowym, k* fantastyczny film. | domu i edukowania córki. Zarabiałam 
•Wyższych. | Oskarżona Jest Rosjanką, uroazoną Pisując swe ws-porwenia w „Dzienn;-

Jak Wiadomo, prof. Bartel Od-' we Wladywosroku. W 192] r. w Mo- k u Wileńskim", w p śmie ,.Za Swubo-
m a c z o n y został ostatnio o-rde-' suwie wyszła ona zamąż za Polaka du" i i-nnych. Z wykształcenia jestem 

— Przybywszy do'Polski 3 stycznia l.prace. .„Ossolineum" ze mną zerwało Warszawie dalszego zdobywania pie-
1*28- ri jako żona więźnia politycznego wskutek interwencji p. Marii Koź ckiej. j niędzy pod różnemi pozorami. 
— mówi -- -znalazłam sie w niezwykle | Zawiadomiona o pretensji p. Kozi-| — Mój móż strasznie pil, zdefraudo-

On 
by mnie n:e krzywdziła. Byłam w irud-i potrafił mnie ostrzegać, ale mc nie li­
nem położeniu. Musiałam płacić za cór-,mai mi dać wzamian 

trudnyoh warunkach. Mai mól ma lat | ckiej, nap salam do niej list błacaiąc. | wał pieniądze i trafił do więzienia 

:o:-

rem Orła Bia łego . Kozickiego I w 1928 r. przyjechała do 'ek»ł*a..: Pon eważ Jednak skończyłam 
Polski wraz z mężem w partii w ęź- i "niwersylet za czasów botszewiekch. 
niów politycznych. nie mogłam więc uzyskać w Potsce pra 

P Koz.cki trafił pod sąd czerezwy-';wa wj*»"y»»n:a Praktyki. ' 
czajki i był skazany na śmierć. W tym' Pracowałam na niwie literackiej Ma 
czasie Jego żona piastowała godność , erJa ,y- k'°reni' dysponuję, sa. bardzo 

cekawe. byłam bowiem przez 5 lat 
osobistą'sekretarka Stalna. Pęć lat 
pracowałam w Kremlu, a ponadto by-

Protesty wytarcie 
w Sadtta Nawi tzym 

l i ł t ro Sąd N a j w y ż s z y rozpa . 
t r y w a ć będzie na posiedzeniu nie'zaufanej stenografki przy Staiin-e i 
Jawnem sprawę formałną 3-ch dzeki swym wpływom spowodowała 
pro te s tów przec iw w y n i k o w i wV;zanuajię kary śmerci na 10 lat wię-, 
b e r ó w d o Sejmu w okręgu nr. 54 j zienia. Później wszakże S3ma popada '*J l*arzem w OPU 
— Tarnopol. Z okręgu tego w e - ' * niełaskę I podzioliła los więźniów po-
sz ło do Sejmu 7 p o s ł ó w Bloku litycznych. 

kę g;.rmiMjum. P Koz cka nie dala mi 
iednaik żadnej odipowiedzi.' 

Przesiedziałam 12 dni w areszc:e... 
Męża mojeRo wyrzucono odrazn z urzę­
du skarbowego, gdzie' pracował' iako e-
gzekuior. Musiałam szukać posady. 

Intoligencia żadną pracą me gardzi. 
Przylęlam miejsce kucharki rprzez rok 
gotowałam, na 38 żołn erzy w kantynie 

Przed czom panią ostrzegał? 
Obrońca adw. Ooldfarb: — Niech 

pani pow e całą prawdę. 
— Dobrze, pnwiem prawdęi W\ ło -

nywałam nielegalną praktykę lekarską 
w dziedzinie gmeknłog'czneJ i przed tern 
właśnie mnie ostrzegał. 

Adw Gołdłarh składa szereg doku­
mentów. a mędzy mem.psmo metro-

Bezpartyjnego. oraz 3 p o s ł ó w klu 
bu Ukraińskiego, 

P. Mlssan 
do winy. 

Koz.oka nie poczuwa się 

Demonslracj sMentćJir 
ta Mbtlatotwłt n t p. Wadaasfcago me lwowie 

L W Ó W . 12.11. — Teł. wł; — 
DZJŚ rano w kościele O.O. Jezui­
tów odbyto się naibażeńsiwo ża­
łobne ku czci ś. p. Wacławskie ­
g o z udizialem kf?ku tys ięcy stu­
dentów. P o nabożeństwie tłum 
ruszy ł pochodem do domu tech-
BJdriego. U wytotu uffey Koper­
nika koło komendy policji po­
chód natknął s.ę na oddziały po­
licji I począł wznosić rozmaite o -
krzyki j śpiewać pieśni parrjoty-
Caat. W chwBi, kiedy tłum stał 
fue agresywny , policja przy uży-

Zwrócilam się do firmy wydawniczej 
..Ossolineum" we Lwowie i proponowa 
lam-cykl książek pod wspólnym tytu­
łem..Burza od wschodu", nie.wędząc. 
że pod takim tytułem moja imienn.icz-

w bucku.-Później pracowałam iako po-i P''l'ly kościoła grecko - katolickcgo. 
kojówka. Siprząitajac 18 pokoiów. Po-1 Szeptvck eg(i. stwierdzające, że praca 
pad3a.ni. w długi, za które sprzedani po "skarżonej posiada wartość aren wal-
siądane przeze.mne narzędzia mędycz "a Metropol ta Szeptvcki jak tw erdz 
ne za 72 zl. • • • - , . | oskarżona, nabył od mej cześć nonia-

Protourator Leirkin zadaje oskarżo-]d a n y c h stenogramów za .'HMi z|.rtvch 
nei szereg pylań. usiłując wj*a2ać że i '""̂  c z e ^ nabyła biblioteka umwersy-
musiała ona wiedzieć o istnyenńi pol­
skiej ksiązjkr,,Burza, od wschodu" 

— Ja po polsku nauczyłam .'się czy­
tać dopiero później. Nauczyłam, się w 

kajwydała książkę już w 1921 r.. Nie ft:nematoKrafach. bo tam są duże li-
znałam języka pol9k ego. nie znałam tery.; Pierwszą polską książkę. „Tredo-

cht pałek gumowych rozproszyła 
demonstrantów: 

Demonstranci Jednak zebrali I 
się ponownie i zaczęli wył>ij£ć! 
szyby w sklepach żydowskich. I 
Razem wybito około 100 szyb w ] 
sklepach przy uł. Zybłikiewicza,; 
Pełczyńskiej. Piłsudskiego, pla­
cu Smółki, ul. Reytana. św. Sta­
nisława. Policja kilkakrotnie in­
terweniowała. priyczem zatrzy 
mała 15 osób. Wieczorem zaj­
ścia powtórzyły sie na Łyczako 
wie. 

rourftież" autorki Kozickiei,' an jej pra­
cy; Zarzuca, mi się, że wyłudziłam'250 
zł. od Ossolineum. Tymczasem te pie­
niądze dano m. Jako pożyczkę, bym 
mogła' przepisać swój rękopis na ma­
szynie. ' Nim Jednak skończyłam tę 

watą"; przeczytałam wwiezieniu., 
Przewodniczący odczytuje • następnie 

ustępy znajdujących się w akiach spra 
wy listów, pisanych przez męda; nskar 
żonej. W jednym z nicih p. Franciszek 
Kozicki pisze, by wystrzegała się w 

tecka we Lwowie. 
Sąd przystąpił do badania świadków. 

Howy 9fli (h 
ambasady potsk'ej 

w R ymie 
RZYM. 12. 11. Ks. prałai Sta­

nis ław Janasik rektor polskie­
g o kościoła ś w . Sianis lawa i au­
dytor trybunału ś w Roty. doko 
nal poświęcenia nowego lokalu 
ambasady polskiej przy Kwiry-
nale w willi Carre^o przy ul. C e -
sare Becaria N. 35. 

Beiwz tedny aieszt 
zastosowano 

cfo studentów-w% w roto w rów 

Górnicy polscy fracą chleb 
w kopalniach francuskich 

JJLLE. 12. 11. Z powodu o-
ttatniego strajku w zagłębiu po-. 
Mkiiowem, ogólna Bóść Poia-
kaw. zatrudnionych w tamtej­
szych kopałniacłi, zmniejszyła się 
0 7-<8 proc. Według ostatnich 
fctormacyj obawy o dahze 're-
WŚark oereoneki są bezpodstaw 

LY L̂Y^HI 

ne, gdyż zasadniczo produkcja 
kopalniana wróciła do normalne 
go stanu, w razie jednak pogor­
szenia się sytuacji, powstałaby 
konieczność zredukowania prze 
dewszystkiem robotników cudzo 
ziemców, 1 uieobarczonydl rodzi 
ornat 

Podczas awantur studenckich w 
dniu 10 b. m. orzed domem Aka­
demickim przy ulicy Orójeckie: 
zatrzymano kilkunastu studentów 

Jak ustalono, byli to ozlonkowe 
zkomunizowanefro Stowarzyszę-
n:a Akademfckieijo .Życie". Pó za­
rejestrowaniu studentów, zwo lno-
no ich do czasu sprawy o udział w 
niedozwolonym zebraniu i opór 

czvrmy władzy. 
Z polecenia sę-dzietro śledczego 

zastosowano bezwzeiedny areszt 
da dwu studentów: Stanisława 
Krzyszko (Politechnika — wydz. 
mechaniczny) i .Antoniego Trzas-
kowsk ;eeo (Konserwatorium mu­
zyczne). Ostatnieeo poszukują sa­
dy fn. Sochaczewa gdzie zostań* 
odesłany. 

wnnm 

Sektecaika' Stalina p. Marla Mlssim-Kozk&a.. autorka .Burzy .Wschodu' 
oskarżona przez o. Marie Kozicka, znana powtefctopłsairfce. autorkę .Burzy 

o «zere«-oszustw — rozmawia ze 
ianoem na sali sadu okręgowego, 

\mkmk\tm 

GENEWA. 12. 11. W cykłu od 
czytów p. t. „Mity powojenne" 
b. włoski minister spraw zagra­
nicznych hr. Sforza omówił tu z 
woriją szantaż „patriotyczny" 
łiwikrów wschodnio pruskich 

Hr. Sforza podkreśli}, że jtm-
krzy, powołując się na rzekome 
mebezpieczeństwo polskie, zdo­
łali wyłudzić od rządu niemiec­
kiego ogromne sumy. w pew-
nym tnomericie Junkrzy zagrozili 
w Berlinie, że JeśH nie ottrzyma-

cJS?ia^- ź,^^ i?n£ « Pomocy, to dokonała secaTii 

Szantaże junkrów wschodnioorusHich 
RraatacTa b. • ł a s i n włoskego. hr. Sfony 

Trudności gospodarcze Prus 
Wschoanich wynikają z tego, że 
wielcy posiadacze ziemscy nie 
chcą przystosować się do wy-
ma"<ań nowoczesnej produkcji 
rolnej,'a przyczyną wyludniania 
się Prus Wschodnich jest, że 
jimkrzy nie chcą płacić robotni­
kom vrolnym odpowiednich płac. 

Junkrzy naumyślnie ofiarowa 
li prezydentowi Hwidenburgowi 
majątek Neudeck. najbardziej nie 
urodzajny, jaki można było wy­
szukać, aby go przekonać e nę­
dzy Brus. którą sami wywołali, 

Nowootiróinv lord major Londymi. sir 
Percy Oreenaway w tradycyjnym 

stroju. 

Zniszczone miesto 
którego ne spos6b lut 

etibudowat 
SANTA CRUZ. 12. 11. Miasto 

Santa Cruz jest tak doszczęm.e 
zniszczone, że prawdopodobnie 
nie będzie moirlo być już nirjdy 
odbudowane. Odiplyw morza p o ­
rwał nieobliczoną dotychczas l-
lość ofiar. 

http://pad3a.ni
file:///mkmk/tm
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Pomorze—to nie korytarz 
Wizyta radfkała fraatuskiago W Tamki 

stwierdzić — daleka Jest od wszelkie] 
agresywności. 

Na zapytanie, 'jak wyobraża so­
bie rolę Polski w akcji na rzec* 
pokoju powszechnego, p. Cot od-

l 

> " . V 

Iw" 

k 

i 

TORUŃ, 12.11. — TeL wł. — 
.We wczorajszych troczystosciach 
wziął udział przybyły wraz z gen. 
(ióreckim deputowany francuski 
Cot, członek frakcji radykałów 
społecznych. 

W czasie uroczystości wręczenia 
•ztandaru Federacji pomorskiej. 
gen. Górecki wygłosi! przemówie­
nie, w którem ni. in. oświadczył: 

— Pomorze, to nie taden korytarz, 
to odwieczna polsko ziemia. 

Dziś przyjechał do nas gość francu­
ski, wybitny pacyfista* poseł dc parla­
mentu Piotr Cot, by naocznie przeko­
nać sie, ze Pomorze nie Jest żadnym 
korytarzem. Polska jest nastrojona po­
kojowo, Polska potrzebnie pokoju, Pol­
ska chce w spokoju pracować dla do­
bra przyszłych generacyj, jednak gra­
nice' naszej pokojowoici kończą sie na 
granicach Pomorza. Niema pacyiizniu 
tam, gdzie zaczyna sie mówić o kory­
tarzu". 

Przed wyjazdem do Paryża, p. 
Cot przyjął przedstawiciela PAT 
1 aa pytanie, Jakie odniósł wrażenie 
ze s w e g o pobytu na Pomorzu, od­
powiedział m. Mi.: 

— Znać. źe od generała do żołnierza 
przyświeca wam jedna Idea, jedna myśl 
przewodnia, która — Jak mogłem 

rzekł 
— Polska Jest zainteresowana « 

tein, aby uniknąć najgorsze) ewentual 
ności, jaka byłoby ponowne uzbrojenie 
Niemiec, a można Jej uniknąć tylko w 
Jeden sposób: przez rozbrojenie po­
wszechne. Zapewne nie byłoby ono po­
zbawione ryzyka, lecz druga alternaty­
wa, t. i. wyścig, zbrojeń. Waby Jeszcze 
groźniejsza i uczyniłaby wojnę nieu­
niknioną. 

Zaznaczam przytem z naciskiem, że 
nie mam bynajmniej na. myśli rozbro­
jenia mechanicznego wszystkiej) 
państw. Polska np. miałaby prawo do 
zachowania sil wojskowych, Jakie u-
sprawiedliwia Jej sytuacja geograf.cz- 
no-poIHyczna. 

Zobowiązania natury deleozywnel. 
Istniejące obecni* miedzy Francie, a 
Pobka I uJele w ramy traktatów lo-
karnedsklcb winny być utrzymane. Są 
one zupełnie zgodne z naszą koncep­
cją rozbrojenia I bezpieczeństwa. 

P. Cot podkre&lił dwukrotnie, że 
rozdwojenie winno być połączone z 
kontrolą efektywną, popartą przez 
sankcje opinii świata. 

' Polska i Gdańsk 
pny stole obrad 

Rokowania pomiędzy delegacja­
mi polską a wolnego miasta Gdań­
ska, które rozpoczęły się onegdaj 
w gmachu ministerstwa przemy­
słu i handlu, mają, jak wiadomo. 

••• 

Zniżenie płac 
urzędniczych 

w Eftonji 
TALLIN. 12. 11. Do pariamen-

Ui został wniesiony projekt u-
stawy o nadaniu rządowi specjał 
nych pełnomocnictw w zakre­
sie: 1) zrównoważenia budżetu, 
2) zwiększenia eksportu, 3) wal­
ki z bezrobociem, 4) utrzymania 
kursu korony I wałki z podwyż­
szeniem cen. 

Celem urzeczywistnienia po­
wyższych zamierzeń rząd pro­
jektuje redukcję plac urzędni­
ków państwowych, utworzenie 
specjalnego funduszu celem oży­
wienia eksportu i wprowadzenia 
podatku na rzecz bezrobotnych. 

)*( 

im celu omówienie spraw celnych 
i kontyngentowych, które w sto­
sunkach gospodarczych polsko -
gdańskich należą do rzędu spraw 
spornych. 

Polsce zależy, by rokowania te 
doprowadziły do zawarcia modus 
vivendi w tych sprawach, przez 
co Polska mogłaby uzyskać więk­
szą swobodę ruchów 1 większą w 
kwestiach tych ingerencję, oczy­
wiście w ramach postanowień tak 
zw. umowy warszawskiej z paź­
dziernika 1921 r. 

Na pierwszem posiedzeniu obu 
delegacyj, które posiadało charak­
ter raczej konferencji informacyj­
nej, ustalono wytyczne rokowań 
oraz wysunięto z obu stron pew­
ne tezy. 

Właściwe rokowania rozpoczę­
ły się dopiero dziś o godz. 1-ej po 
południu również w gmachu mini­
sterstwa przemysłu i handlu. Stro­
na polska występuje do tych roko­
wań z pełną, dobrą wolą. 

Należy żywić nadzieję, że i ze 
strony delegacji gdańskiej taka sa­
ma dobra wola przyświecać bę­
dzie w przebiegu rokowań. 

»r-. 

Niemcy chcą wojny 
W touaicc rozbfofcila 

BERLIN 12.11. Mowa angielskie­
go ministra spraw zagranicznych 
Simona, który stwierdził w Izbie 
gmin, że sytuacja niektórych 
państw wymaga gwarancji oraz 
złożenia uroczystej deklaracji 
państw europejskich, ze w żadnym 
wypadku nie będą się uciekały do 
wojny, wywołała w Niemczech 
gwałtowny odruch niemieckiej pro 
pasrandy rewizjonistycznej. 

Cała prasa solidarnie umieszcza 
komunikat pochodzący rzekomo z 
..miarodajnego źródła", a będący 

właściwie inspiracją niemieckiego 
ministerstwa spraw zagranicz­
nych. 

Według tego komunikatu Niem­
cy nigdy nie podpiszą żadnego zo­
bowiązania, któreby równało się 
uznaniu obecnego stanu rzeczy w 
sprawie gratuc. 

Przypadająca wczoraj rocznica 
zawieszenia broni spotkała się za 
tern w Niemczech z gwałtownemi 
sprzeciwami podpisania deklaracji 
o wyrzeczeniu się wojny. 

GIEŁDA 
GIEŁDA WARSZAWSKA 

Dewizy: 
Holandia 358.30; Londyn 29.70 — 

29.67; Nowy Jork 8.918: Nowy Jork 
(kabel) 8.922: Paryż 34.96: Szwajca­
ria 171.75; StokbcJm 157.25. 

Papiery procentowe: 
7 proc. pol. stabilizacyjna 55.75 — 

56JO — 55.50 (w proc.): 4 proc. poi. 
wwestycyjna serjo-wa 103.75 — 104.00: 
4 proc. ooż. Inwestycyjna 97.00 — 
96.75 — 97.00; 4 proc. państw, poi. 
premiowa dolarowa 50.00: 5 proc kon 
wersyjna 41.50: 6 proc. poi. dolarowa 
56.50 — 57.00 — 56.50. odcinki po 100 
dolarów 57.50 (w proc.); 8 proc. U Z. 

Banku Oospod. Kraj. 94.00 (161.68): 
8 proc. oHig. Banku Oosp. Kraj. 94.00 
(161.68): 7 proc. L. Z. Banku Oospod. 
Kraj. 83.25: 7 proc oWi*. Banku Oosp. 
Kraj. 83.25; 8 proc L. Z. Banku Rol­
nego 94.00; 7 proc. L. Z. Banku Rol­
nego 83.25: 8 proc L. Z. budowlane 
Banku Oosp. Kraj. I eoi. 93.00; 8 proc 
U Z. Warszawy 58.25 — 57.75; 5 proc 
L. Z. Łodzi 44.00; 10 proc. m. Siedlec 
52.50: 10 proc. m. Radomia 55.25: 8 
proc obiig. poi. Banku komun. 4 em. 
93 00: 6 proc. ob!:*, pol. Banku komun. 
1 em. 72.00; 6 proc. oblig. VI poi. 
konw. m. Warszawy 1926 r. 8 i 9 em. 
31.50. 

O odroczenie długów 
Akcfa francuska w Waszyngtonie 

PARYŻ, 12.ll. Francuski atta­
che finansowy w Waszyngtonie o-
trzymat instrukcje bezzwłocznego 
przedstawienia w imieniu rządu 
francuskiego rządowi Stanów Zje­
dnoczonych wniosku o nawiązaniu 
rokowań co do długów wojennych 
oraz prowizorycznego zarządzenia 
wstrzymania raty 20 milionów do­
larów. płatnych w dn. 15 grudnia. 

NOWY JORK 12.11. Złożona 
wczoraj przez ambasadora fran­
cuskiego w Waszyngtonie nota 
rządu paryskiego, zawierać ma a-
na logiczne propozycje, dotyczące 
odroczenia płatności grudniowej 
raty długów wojennych, co i nota 
angielska. V 

W kolach rządowych SL Zjedno 
czonych oczekują, że w tych dniach 
wręczona będzie podobna nota rzą 
du włoskiego, która także doma­
gać się będzie przesunięcia płat­
ności długów włoskich na później. 

Sekretarz stanu Stnńson nie za­
jął jeszcze wobec tyci) not żadne­
go stanowiska, gdyż czeka na pre­
zydenta Hoovera. kf*rjr zaalSM* «™w dzi* naradę z nerriotem 
się w drodze z Pało Alto do Wa-
szywlooo, 

Prasa amerykanka domaga sie 
wszczęcia natyctmlastowyć* re­

skiego w sprawie długów Jest wąt­
pliwa. 

W kołach dobrze poinformowa­
nych panuje przekonanie, że o ile 
Francja nie otrzyma zgody na za' 
wieszenie płatności Jej dłngu. w 
takim razie przypadająca na nią ra­
tę uiści. 

Demarche W. Brytanji w tej sa­
mej sprawie jest bardzo naglący, 
gdyż przypadająca na nią część 
długu wynosi 95 milionów dola­
rów. 

Ponieważ w Stanach Zjednoczo­
nych w niczyim interesie nie leży. 
aby funt angielski spadł, przeto po­
wszechnie przypuszczają, . że rząd 
waszyngtoński uczyni zadość pro­
śbie W. Brytanji 1 odroczy termin 
płatności raty. 

Zdaniem tutejszych sfer polity­
cznych. trudno sobie wyobrazić, 
aby Stany Zjednoczone, czyniąc 
takie ustępstwo dla W. Brytanji, 
"Ktfły go odmówić f rancji. (PAT). 

PARTŻ, 12.11. Minister finansów 

Na temat rozbrojenia 
PohW MlostU « sprul i gaió«~ Baldtli przeciw totnlkoa-

W Lortysle I Icrii i lt o rewizji 

sprawie przypadającej na 15 grud­
nia spłaty 20 milionów dolarów z 
tytułu długów wojennych. 

Po naradzie minister finansów 
ko wat} i Hregiriowanla problemu oświadczy}. & rząd nawiązał w 
długów międzysojuizniczyCli w '• 
form'e ostatecznej. 

PARYŻ. 12.11. Do „ParU Midi" 
donoszą z New Jorku, że zmiana 
.stanowiska kongresu amerykań-

lei sprawie rozmowy dypkuuatyc/ 
ne. jednakowoż względy kurtuazji 
nakładają obowiązek zachowania 
całkowitej dyskrecji w tej spra­
wię. 

R£2 ' "Ł," r.ii sejmu prunkleg 
rn.; rokowania bitttrótców i centrum 
w sprawie wyboru premjera pruskiego 
odroczono; kanclerz Papen konferował 
wczorpj z premjerwn pruskim Brau­
nem o zaliTgu eruiko-łiieniicckm. 

Po zmianie ar*zjrdenti JM. Zjedno­
czony)*. Pisma fooeeza. t e po obję­
ciu urzędowania przez Ri>i*seveiia odej­
dzie ckoło 30.000 urzędników. 

f f * w * + m . Bortk'*. Wobec uzy­
skania przez demokratów większości w 
senacie, senator Borali przestanie być 
przewodniczącym komisji spraw za-
grantcznysli. zostanie nim prawdopo­
dobnie unator 6v«nson. 

Votaai zufaaJo dli rząd* Mae D°* 
n a f t H / . S T m . ™ z f i « W i ^ « 1 a 
się debata o sytuacji międzynarodowej; 
mowy w imieniu rządu wygłosili lir 
John Simon. Chamberlain i JWdwin: 
•zba uchwaliła votum zaufania dla rzą­
du 40* stosami przeciwko 44-

Rnfcowanla gospodarcze Irancusko-
nleinleckle. Wczoraj przybyła do Ber­
lina francuska komisja .gospodarcza dla 
rozważenia wespół z delegatami Nie­
miec projektów wielkich robót publicz­
nych. 

Nowy poseł Japonii w Moskwie. 
Nowym ambasadorem Japonii w Mo­
skwie został mianowany Oto; zmiana 
ta ma być wyrazem poprawy stosun­
ków sowiecko-japońsklch. 

Pokój Chin z Tybetem. W dniu 8 b 
m. zawarto układ pokojowy, kładący 
kres walkom chlńsko-tvt>etansk!m. Na 
mocy układu miasto Czuaut-bian ode­
szło do Tybetu. Nowa uranica bieg­
nie wzdłuż rzeki Tsinsza. 

Rozruchy w wlezieniu prusklem. 
Więźniowie polMyczni w zakladaie 
karnym w Bleleteld. rozpoczęli gło­
dówkę. zdemołowali cele i wyrzucili 
orzvbory do jedzenia przez okno na 
irifce. , , 

Przed gmachem wiezienia zebrał sie 
tłum, który wtórował okrzykami de­
monstracjom więźniów. Bunt został 
stłumiony siłami straży więziennej. 

..Zapłata za cukier". Senator Reed 
Smoot (republikanin), który przepadł 
ipodczas wyborów, otrzymaj z Hava-
nv na Kubie następujący telegram: 
„Wielki naród amerykański dał panu 
taka zapłatę, na jaka pan zasługuje". 

Jak wiadomo, senator Smoot prze­
forsował wprowadzenie wysokiej ta­
ryfy celnej na cukier. 

Okradanie zwierzał. W Kijowie od-

będzie sie w tych doiacłi proces dy­
rektora i personelu urzędniczego ki­
jowskiego ogrodu zoologicznego, o-
skarżonego o systematyczne rozkra-
daoie artykułów żywnościowych prze 
znaczonych dla zwierząt. 

Bekony J szynki z Pętaki do Anglii 
Ustalono, źe wśród kontyngentów 
•przywozowych na produkty miesJie — 
Polska otrz»tnać ma od 21 listopada 
102 proc. Importu bekonów i szynek 

W ten sposób import polski wyno­
sić będzie Około 19.500 centnarów be­
konów i szynek tygodniowo. Bekony 
Jwjendertkle j polskie podniosły sie o 
5 szylingów na cetnarze. dochodzie 
do 60 ez. za cetnar. 

COfta Oorjttfiowa. Wczoraj odbyła 
$\t ofoczrłfełc chrzcin córki ztbóJ-
tr Prezydenta Poumeriaie'a. Oorzu-
lowa. Nadano Jej brie ?dfJi-Aniiy-Ma 
rji. Oorgujowowi występuje w Szwaj 
carji pod nazwiskiem paniensklem 
Oent za specjalnem zezwoleniem 
władz szwajcarskich. 

Moratorium dli hipotek w Niem­
czech. Rząd Rzeszy postanowił ogło­
sić powszechne moratorium dla 
wszystkich hipotek z wyjątkiem zwa­
loryzowanych do 1 kwietnia 1934 r. 

Znikniecie dyrektora delraudanta. 
Przed kilku dniami znikł nagle dyrek 
tor dilsseldorfskiego Dedi banku Schil­
ler. 

Jak sie okazało' SchSfer popełnił w 
banku nadużycia, sięgające kilkuset 
tysięcy maTek. 

Śmierć pod ziemia. W kopalni wę­
gla Edge Lane w pobliżu Wigan (Lan­
caster), nastąpiła wielka eksplozja ga 
zów węglowych. Z pod gruzów zdo­
łano wydobyć dotychczas na powerz 
cbnie II martwych górników oraz 13 
cieźko poparzonych. 

2.000 ollarl Szalejący na Kubie hu­
ragan poczynił wielkie spustoszenia. 
Na miasto Santa Cruz del Sud runęła 
wysoka na kilkanaście metrów fala sze 
rokości kilku kilometrów, niszcząc 
wszystko. 

W prowincji Camaguey zmytych zo 
stało zupełnie z powierzchni ziemi kil­
ka wsi wraz z domami. Liczba imier 
telnych ofiar katastrofy wynosi do 
2.000. 

Ulicami przeciągały oddziały „Armj: 
republikańskiej" w mundurach, wzno­
sząc okrzyki, skierowane przeciw 
Wielkiej Brytanji. Wołano m. łn.: 
..Bo/kohiłcie towary angielskie". „Chce 
my. by de Valera został królem wol­
nej Irlandii". \ 

OENEWA. 12. 11. Prezydium 
,, konferencji rozbrojeniowej prowa­

dziło dziś dyskusję w sprawie 
sankcyj, które mają być zastosowa 
ne wobec państwa, które ułyje 
broni chemicznej wbrew zakazo­
wi 

Zabierając zkolei głos, delegat 
polski, gen. Burchardt - Bukacki 
przypomniał, że delegacja polska 
zawsze uważała sankcje zbiorowe 
za konieczne. 

W komisji przygotowawczej de­
legat polski zgłosił projekt pomo­
cy sanitarnej dia państwa - ofiary 
napaści gazowej. Jednakże spra­
wa pomocy nie wyczerpuje zaga­
dnienia. Trzeba również zorgani­
zować represje międzynarodowe 
przeciw zbrodni napaści. 

Przypomniawszy, że w roku 
1914 znano tylko 30 gazów trują­
cych, a dzisiaj znanych jest; prze­
szło 1000. delegat polski oświad­
czył, że należy dac państwu na­
padniętemu pewność, że cały świat 
•przyjdzie mu bezzwłocznie z po­
mocą. 

W zakończeniu debaty sprawę 
odesłano do podkomitetu. 

LONDYN. 12. 11. W kolach po­
litycznych podkreślają wielkie zna­
czenie, jakie dJa sprawy pokojj 
posiada wczorajsze wystąpienie w 
parlamencie wicepremiera Baidwi-
na. 

Wypowiedział się on za calko-
witem zniesieniem awjacji dła ce­
lów wojennych i nie ulega wątpli­
wości, że w tym kierunku delegacja 
brytyjska zmierzać będzie w Qe-
newie. 

LONDYN. 12. 11. — Tel. wł. — 
We wczorajszej debacie o polityce 
zagranicznej przemawiał min. spr. 
zagranicznych sir John Simon, 
precyzując stanowisko, jakie zaj­
mie W. Brytania na konferencji 
rozbrojeniowej w Genewie. 

Za najważniejsze w tej mowie 

uważa Jednogłośnie prasa angiel­
ska oświadczenie, ii W. Brytanja, 
jako warunek uznania zasady zbro 
jeń postawi propozycję uroczystej 
deklaracji państw europejskich nie 
uciekania się do zbrojnej przemocy, 
celem załatwiania sporów. 

„Times" widzi w takiej deklara­
cji gwarancje dla stosunków pol­
sko - niemieckich. 

W niemieckich kołach miarodaj­
nych mowę Simona uważa się za 
poważny etap w walce o uwolnie­
nie Niemiec od postanowień trak­
tatu wersalskiego. 

Zawiera ona zdaniem kół nie­
mieckich — zasadnicze uznanie 
niemieckiego postulatu o równo­
uprawnieniu. 

Co do wysuniętej przez Simona 
kwestii przyznania równouprawnie 
nia Jedynie pod warunkiem, iż ża­
dne spory nie będą rozstrzygane 
siłą, koła niemieckie oświadczają, 
ii kanclerz Papen wobec prasy za­
graniczne] w Berlinie zaznaczył, 
iż celem całej Europy musi być za­
stąpienie postanowień przymuso­
wych traktatu wersalskiego wotae-
mi porozumieniami. 

Pozatem oświadczenia Stawna 
interpretuje się tu w tym sensie, 
źe zawierać mają one odmowę na 
francuskie żądania w sprawie bez 
pieczeństwa. 

O zadaniu, ażeby Niemcy uznały 
status quo 1 zawarły Ł zw. Locamo 
wschodnie „Vosslsche TM." pisze: 
„Żaden rozsądny człowiek w Niem­
czech nie myśli o rewlzil granic za-
nomocą siły zbrojnej. Rząd niemiec­
ki luz w umowie locarneńskle) z Pol­
ską oświadczył. Iż zrzekł sie stoso­
wania wszelkie! przemocy. Byłoby 
Jednak całkiem możliwe potwierdzić 
raz leszcze w niedwuznacznej formie 
to przyrzeczenie". 

Nie wyklucza to Jednak — zda­
niem „Voss. Ztg." — możliwości 
rewizji granic, przewidzianej trak­
tatem wersalskim. 

li 

Ostatnie dni Papena 
( i i Hitler wyda hasło I 

BERLIN 12.11. Na najblriszein 
posiedzeniu Reichstagu komuniści 
wniosą votum nieufności dla rządu 
von Papena. 

Jeżeli pertraktacje kanclerza z 
przywódcami narodowych socjali­
stów i centrum nie doprowadzą do 
rezultatu. Hitler wyda hasło do gło­
sowania przeciw obecnemu rządo­

wi.. Przesądziłoby to sprawę Jego 
upadku. 

Jednocześnie na konferencji przy 
wódców socjaldemokracji zapadła 
decyzja najostrzejszej walki 1 opo­
zycji w stosunku do von Papena. 

Sytuacja obecnego rządu cd 
•się być coraz trudniejsza, ."w 
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Znamienny wyrok 
w sprawie nadużyć Kolportażowych 

Ostatniemi ozasy nadużycia przy 
kolportażu dzienników i czasopism 
przybrały znaczne rozmiary. Dla­
tego też Polski Związek Wydaw­
ców Dzienników i Czasopism pod­
jął energiczną walkę z tętni prze­
stępcami, w szczególności zaś roz-
Docaął ściganie winnych na drodze 
sądowej. 

Jako pierwszy wynik rozpoczę­
tej akcji notujemy wyrok w kar­
nej sprawie, wytoczonej Moszkowl 
ItulkowsztejnowI, znanemu hurto­
wemu kolporterowi w Warszawie. 
Treść tej znamiennej sprawy jest 
następująca: 

Spółka kotoortaiowa wydawców 
„Czytajcie" dawała gazety w ko­
mis Bulkowszteinowi, który.był o-
bowkuany w terminie ściśle okreś­
lonym wpłacać należności za sprze 
dane egzemplarze oraz zwracać 
gazety nlesprzedane. Bulkowsztein 
opóźniał zwrot gazet tiiesprzeda-
nych 1 nieuregulował w terminie 
przypadającej należności w wy­

sokości 200 zł., tłomacząc się. ie 
juko podhurtownik sam gazet nie 
sprzedawał, a dawał je do detalicz­
nej sprzedaiy chłopcom, którzy mu 
należności nie uregulowali. Sąd 
Okręgowy w Warszawie, po prze­
mówieniach prok. Wolińskiego 1 
pełnomocnika pokrzywdzonej firmy 
adw. Przyjemsktego. uznając, że 
komisant winien wyliczyć się Mi­
le z powierzonego mu towaru — 
skazał Bulkowsztejna, biorąc pof 
uwagę iego dotychczasową nleka< 
ralność. na tydzień bezwzględnego 
aresztu za przywłaszczenie z att 
262 § 2 Kodeksu karnego. 

Nadmienić należy, ii kilka spra\» 
karnych o nadużycia kolportaże 
we jest w toku, między innem! 
przeciwko kolporterom, wypoży­
czającym lub zamieniającym pisma 
za opłatą lub bezpłatnie I oddają­
cym hurtowniom kolportażowym 
oraz wydawnictwom otrzymane z 
powrotem od czytelników, egzem­
plarza — jako „zwroty". '. 
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Przeklęta miłość 
PO W 1 E fi C 

Wloczyński aż zgrzytnął zębami. Tamten 
mówił prawdę: przyjść musi, bo jest jeszcze 
związany z rzekomym „koncernem", ale przyj­
dzie przecież chwila, kiedy zerwie te pęta, tym-
ezasm trzeba być cierpliwym.... 

— Przyjdę niedługo. — wadcnąl w telefon 
[ rzucił słuchawkę. 

Spojrzał na zegarek i zdumiał się, zoba­
czywszy, ze już jest ósma. Co się stało z cza­
sem: Wszakże sprawa Ziuty skończyła się 
okło trzeciej, a teraz Już ósma? Nie uswiado-
mial sobie, ie po wyjściu żony i córtó długi czas 
spędzał w pokoju Eli, że i tu przy biurku siedzi 
już parę godzin. 

Dźwispną! się z miejsca i na palcach pod­
szedł znów do drzwi sypialni. Były w dalszym 
ciągu zamknięte. Postał chwilę, machnął despe­
racko ręka. ubrał się i wyszedł z domu. 

Dolanskrj czekał na niego uśmiechnięty, 
ckliwo uprzejmy. 

— Co za gość, co za gośćl Odzie takiego 
posadzić I czem przyjąć I O tu może panu bę­
dzie wygodnie? A teraz koniaczku i craarko, 
Dr*wda? 

— Co za interes ma pan do mnie? — prze­
trwał mu szorstko Wloczyński. 

— Pan dyrektor dziś źle usposobiony. Ro­
zumiem, rozumiem. Proces córki... No, ale prze­
cież wszystko dobrze się skończyło. A tego Ho-
rzewskiego prędzej, czy później złapią, żeby na­
wet nie wiem jak sprytnie zacierał ślady za so­
bą. Uważa pan, posiałem mu wtedy paczkę fał­
szywych dolarów. Zasypie się, puszczając je 
w obieg, ha, ha, ha... 

— Pał go diabli! Mów pan nareszcie poco 
pan mnie tu wezwał? 

— Nie wezwał, nie wezwał, tylko pokornie 
zaprosił, by panu zaproponować taką rzecz: pań­
ski przyjaciel Lasowski zawiadomił mnie. że po­
siada bardzo ważny dokument, który teraz właś­
nie fotografuje. Tę fotografię trzeba dziś konie­
cznie. zawieźć do naszej cenrraH w Gdańsku, 
a powierzyć jej pierwszemu lepszemu kurjrowi 
nie można,, bo tych wasz wywiad ma na oku. 
Musi to zrobić czło-wiek będący poza wszelkie-
mi podełrzeniami. jakiś naprzykład powszechnie 
szanowany przemysłowiec... 

— I to ja mam być nim? Chcecie mnie uży­
wać jako posłańca? 

— Ależ niech Bóg broni! Jako człowieka 
zaufania, wielkiego zaufana. 

— Diabli mi tam po waszem zaufaniu. Chcę 
raz już skończyć tę historię. Zrobiłem, czego 
żądaliście ode mnie. Rachunek Jest wyrównany. 
Muszę nareszcie mleć w ręku tytuł własności 
„Kruszcu" I mam was dość. 

— Jak widzę nie czuje pan dla nos wdzię-
cuoief, ala to. *wyUe tak bywa. Spraw* "włas­

ności „Kruszcu" załatwimy bezpośrednio po 
pańskim powrocie z Gdańska, a wtedy będzie 
pan miał ręce rozwiązane. No, zgoda? 

— Cóż mam robić? Muszę się zgodzić. Ale 
to Już ostatni raz? 

— Najostatniejszy. Niech pan dziś o 10-el 
będzie w „Atlantyku". Tam pan otrzyma ową 
fotografię I najbliższym pociągiem wyjedzie do 
Odańska, gdzie po nią zgłosi się nasz tamtejszy 
agent. Na tern się Tola pańska skończy. 

Powróciwszy do domu Włóczyński miał ty­
le zaledwie czasu, by się przebrać i pojechać do 
„Atlantyku". Nleomieszkal jednak uczynić no­
wego rekonesansu pod drzwiami sypialni, ale te 
były w dalszym ciągu zamknięte. 

— Etui — zawołał przez drzwi, — wyjeż­
dżam na dzień, lub dwa do Gdańska. Przypu­
szczam, że po powrocie.... 

— Nic nie przypuszczaj, bo się możesz omy-
Bć. — odpowiedział głos zza drzwi 1 na tem się 
skończyło. 

W „Atlantyku" czekał Już Lasowsk w to­
warzystwie Łajewskiej. "Włóczyński przysiadł 
się do nich. Zaczęli rozmawiać szeptem. 

A tymczasem w willi działy się rzeczy dziw­
ne. Upewniwszy się, że Włóczyński istotnie od­
jechał, Ela wyszła ze swego dobrowolnego wię­
zienia 1 udała się do łazienki. Po powrocie ku 
swemu wielkiemu zdziwieniu zastała w sypialni 
Ziutę. Młoda dziewczyna, otulona w miękki 
szlafroczek, leżała na kanapce, lecz na widok 
wchodzące] zerwała się I z okrzykiem radości 
podbiegła do nie], 

— Słuchaj. — zaccala, jndwść podn>*—* 

głosem, — jego niema.... Przyszłam tu.... NiJct 
nam nie przeszkodzi... 

— A w czem miałby kto przeszkodzić? Znu­
żona Jestem i kładę się spać, — odparła Ela, 
wzruszając ramionami. 

— Nieprawda... Ty wiesz.... Ty rozumiesz... 
Obiecałaś wszystko zrobić dla tego, kto uwolni 
Horzewskiego... Ja to zrobiłam.... Przycnodzę po 
nagrodę... Kochaj mnie choć troszkę.... 

Zerwała z siebie szlafroczek, pod którym 
nie miała bielizny i naga skoczyła ku Eli. Przy­
warła do niej, calem ciałem ocierała się o jej Jędr­
ne kształty, szepcąc: 

. — Kocham cię nad wszystko na świecie... 
Kocham cię... 

Jednym ruchem Ela wyswobodziła się z uści­
sku I nacisnęła dzwonek elektryczny. W sąsied­
nim pokoju rozległo się cłapanle pantofli Fran­
ciszka. . '' 

Ziuta zawyła dziko i runęła na ziemię, wi­
jąc się.w strasznym ataku hsterycznym.. 

Aparat telegraficzny Hughesa pracował. Na 
białej wstążce papierowej tworzyły się grupy 
liter napozór pozbawione sensu: ktoś nadawał 
depeszę szyfrową. 

Wkrótce potem długi zwłtek wstąźkJ zna­
lazł się na biurku instytucji, w której pracował 
Lasowski. Naczelnik wyjął z kasy ogniotrwałej 
szyfr I telefonem wewnętrznym wezwał swego 
pomocnika. 

— Mam tu depesze szyfrowa z Moskwy. 
Musimy ja odczytać. 

<D. C. B.' 
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Loteria śmierci 
Francois Montel 1 jego Ukochana 

Mice Duchel popełnili razem samobój 
siwo. Działo sic to w mieszkaniu Mon 
tcla w Ljonie. Młodzi postanowili z 
rozmaitych powodów pozbawić się ży­
cia. Chodziło tylko o to, kto ma koto 
zabić. 

Ostatnie] nocy, po napisaniu listów 
do rodziny, w których donosili o swym 
zamiarze, urządzili oni niezwykłą lo­
terię. 

Wzięli dwie słomki, jedną krótką 
drugą dłuższą 1 zaczęli ciągnąc losy 
Ten kto wyciągnie krótszą słomkę, bę 
dzie strzelał. 

..Wysrał" Monie!. 
Posłuchał losu, Celnym wystrzałem 

z rewolweru zabił przyjaciółkę, a po­
tem siebie. 

Nowa pani Białego Domu 
lady" - Anno Eleonor Roosevelt First 

Mr. Fnuitfii Rooscvelt został 
prezydentem Stanów Zjednoczo­
nych. O' tetu wie już. cały świat. 
Ale w fakcie tym jest jeszcze coś 
ważnego dla Ameryki: to osoba pre 
zydentowej. „First lady" (pierwsza 
dama) Ameryki to postać nlezmter 
nie ważna. 

Poprzednia -rezydentowa, mrs. 
Hoover 

była kwakierką. 
Ten fakt w połączeniu z okresem 
kryzysu, jaki przeżywa Ameryka, 
bynajmniej, nie przyczynił sie do 
wesołego nastroju w „Białym Do­
mu". 

Platynowa blondynka 

Oto ledna z szeregu licznych pleknyc h pad. których włosy przybrały mo­
dny kolor platynowy. 

— - M U - — ' 

" Wyklęty pastor 
Posępna uronystośt w katedrze anglikańskiej 

Prasa amgicteka przyniosła parć dni 
temu krótką wiadomość o rzadkim a 
posępnym ceremoniale wyklęcia pasta-
ra aiigieisWego Davidsona. Powj-
dem wyklęcia było niemoralne tycie 
pastora. 

Obecnie pisma angielskie podają ob­
szerny opis ceremoniału wyklęcia. Oto 
Jak sie ono odbyło w katedrze miasta 
Norwich: 

— „W katedrze liczne duchowień-
i srwo oraz tłumy publiczności. Na tro 
, nie pod baldachimem zasiada w uro­

czystych szatach 1 z pastorałem w rę 

Lucian Marczewski 

amor ilustracji muzycznej 
Listopadowej". 

Nocy 

ku. biskup anglikański Norwich w asy­
ście całego konsystorza, dwóch pro­
boszczów i trzech archidiakonów. 

Publiczność z napięciem oczekuje 
przybycia bohatera dnia. o którym kur 
sują od szeregu miesięcy najróżniej­
sze skandartazne płotki. Lekkomyślny 
pastor, który mimo, ze był żonaty, pro 
wadził życie nie licujące ze swym sta 
nem. został potępiony, zrazu przez 
najwyższą instancję do spraw religij­
nych w Anglji, to jest przez kanclerza 
Anglii. Wyrok zapad! dnia 13 wrześ­
nia br. Obecnie wyrok ten ma byC 
zatwierdzony przez biskupa I podany 
do wiadomości publicznej w formie 
klątwy kościelne]. 

Pojawienie się pastora Dawdsona 
wita szmer zebranych tłumów. W ka 
tedrze nastaje cisza. 

Biskup anglikański czyta długą sen-
I tencie, mocą które] pastor Oawidsoti 
! iest pozbawiony prawa do noszenia 
• stroju pastora, do odprawiania nabo-
! łeństw I wyłączony z kościoła augli-
{kańskiego. 
| Po odczytaniu wyroku Davidsón 
1 głośno protestuje, wołając, ze Jest 
niewinny. 

Nie zwracając na niego żadnej uwa­
gi. biskup wraz z całą asystą opusz­
cza w milczeniu I powadze katedrę 
wśród ogólne] ciszy, którą przerywa 
jedynie głos prostestu wyklętego pa­
stora". 

W rocznicę zawieszenia broni 
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Zupełnie czego innego spodziewa 
ją sie od obecnej pmydentowej. 
Anna Eleanor Roosevełt, z domu 
również Koo.sevel t Gest kuzynką 
swego męża) była wychowywana 
w dostatku zamożnego nowojor­
skiego domu. 

Jako 10-ielitia dziewczynka zosta 
ła sierotą, jako 15-lctnią wystano 
ja. do Anglii, do słynnego pensjona 
Hi M-lle Souvestre. Ta przełożona 
miała zwyczaj obwożenia swych 
pupilek po wierkich miastach Euro 
py. Ody wracały do domów, były 
skończonpml damami. 

Mając lat 21, miss Anna wyszła 
zamąż za Franklina Delano Roo-
sevefta, który ją dziś wprowadza 
do „Białego Domu". 

Inny mieszkaniec tegoż domu 

stary Teddy Rooscvelt, 
ówczesny prezydent Stanów, a 
stryj Anny, zwomił się wówczas 
na jeden dzień, by z Waszyngtonu 
przybyć do New Yorku na śłub sio 
strzenicy. 

Obecna prezydentowa ma czte­
rech synów, jest już babką; nazy­
wają ja „najmłodszą babką w Śl i ­
nach Zjednoczonych". 

Znana była zawsze z tego, te 
dzieciom swym zostawiała całko­
witą swobodę. Sama zresztą, ani 
na chwilę rrie irzestała pracować 
zawodowo. 

Bo prezydentowa 
Jest z zawodu nauczycielka 

i teraz jeszcze uczy w szkołach hi­
storii Ameryki, oraz języka angiel­
skiego. Hołduje najnowszym meto-

Zwycięzca Maratonu 
Syn znaleziony po 18 lotach 

Dzienniki belgijskie zajmują się 
obecnie następującym wypadkiem. 
Mieszkaniec Mouscron nazwi­
skiem Vainsterrkiste został wzięty w 
pierwszych dniach wojny do woj­
ska. 

Ciężko ranny w pierwszych 
bitwach spędził potem długie mle 
siące w szpitalu. Zostawił w domu 
3-letitie dziecko, które spodziewał 
się zastać po powrocie do domu. 

Tymczasem wojska niemieckie 
okupowały Bełgję. <" 

Ody po zwycięskim pokoju po­
wrócił wreszcie do rodzinnej wio­

ski — syna już nie mógł odnaleźć. 
Epilog tej historii miał miejsce 

przed tygodniem. Mianowicie odby 
wał się wielki bieg maratoński. 

Zwycięzcą okazał się 21-letni 
chłopak nazwiskiem Vanstenkiste. 
Ojciec, zaciekawiony podobień­
stwem nazwisk zasięgnął informa­
cji 

Młody zawodnik okazał się zagi­
nionym przed 18 laty synem. 

Spotkanie, które miało miejsce 
na bankiecie „Towarzystwa mara­
tońskiego" — było naprawdę wzru 
szaji.ee'. 

«VWV»*n 
Otwarcie lotniska w Płocku 

Prastary Płock obchodził uroczystość nawskroś nowożytna, mianowicie 
otwarcie lotniska, położonego o 2 i Pół kilometry od miasta. Na uroczystość 
zleciały sie 22 maszyny, z których ledna pilotowała znana lotniczka. p. Ha­

lina Henneberżanka. 

dom pedagogicznym. 
Pozatem, pafll Roosevelt jest wla 

ściclerką słynnego handlu meblami 
aMystyczneml w Val Kill. Zatrudnia 
30-tu rzemieślników, którzy owe 
piękne meble wykonują, ręcznie, 
bez maszyn. Nowa pani „Białego 
Domu" Jest więc osobą pełną ener-
Sfji czynu. Jest ona pomocnicą mę­
ża,' którego dzielnie wspiera od 
ehwiH kalectwa, Jakie go nawiedzi­
ło. 

Przysłowiowy niemal dobry hu­
mor obecnego prezydenta to w 
wielkiej mierze dzieło jego małion 
ki. 

Drobiazgi 
z szerokiego świata 

Na kanadyjskie) wyspie Św. Edwar­
da mające) 88 tysięcy mieszkańców, 
nastąpiły w ciągu ostatnich 63 lat 
tylko dwa rozwody. 

* 
Oficerowie pułku austriackiego, » 

którym służył niegdyś Jarosław fla­
szek, autor słynnego „Szwejka", za. 
dożyli „Związek przyjaciół Szwaj. 
ka". 

Włoskie koleje wypuszczają co 
niedzielę Unie pociągi wycieczkowe. 
Ponieważ fryzjerzy, pracujący w nie­
dziele. nie mogą- z tych pociągów ko­
rzystać, wiec w poniedziałki wypu­
szczają specjalne pociągi .fryzjer­
skie" z tanleml biletami. 

Zbrodnia pod Warszawą 

Na polach Skaryszewskich pod 
Warszawą w samotnym domku zosta­
ła popelnona straszliwa zbrodnia, któ 
rej oiiara padła zamieszkała tamie 
tona dozorcy nocnego 67-letnla Wik­
toria Drzazgowa. Staruszkę zamordo 
wala jej bratanica 30-lelnia Zofja Puł­

kownik (na zdjęciu w owalu na lewo) 
wraz ze swa przyjaciółka 16-lemia 
Feliksa Tobiszewska (u dołu na pra­
wo). Na zdjęciu fragment domku za­
mieszkałego przez Drzazgów I otwar­
to okno. którem zbrodniaiki ucie­
kły. 

•)*{• 

Kosztowna, nieuprzejmo:! ć 
Proces o zajście w kawiarni 

Pomnik aa miejsca. gdzie kapral a rai) Irancuklel. SeJlller dat 
I M ! trąbka u przerwaak* ocala po zawarcia rozajaut w 
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Taras wielkiej kawiarni parys­
kiej. Mnóstwo gości. Ale oddawna 
Już sipostrzeżono, że wśród tych 
gości przeważają tu samotne szu­
kające przygód Danie. 

Zarząd kawiarni bolał ogromnie 
nad ulrata dobrej opinii i postano­
wił to zmienić. 

Kelnerzy zakładu otrzymali pole. 
cenie, by odtąd nie podawano nic 
samotnym, wyzywająco ubranym, 
lub malowanym damom. 

Pewnego popołudnia zjawiła sie 
na tarasie młoda bardzo jaskrawo 
wymalowana pani. 

— Proszę o małe olwo — powie. 
działa do kelnera. 

„Acha" pomyślał kełner: „Oto. 
mamy taką. iaka miał na myśli nasz 
szef". 

— Niestety piwa niema — po­
wiedział. 

— To dziwne, proszę o herbatę. 
— I herbaty nie trzymamy. 
— Jakto? Przecież ta pani obok 

przy stoliku pije herbatę. 
— Ta pani? Tak... ale ona... nie 

iest sama. 
W tej chwili wyrósł koło stolika 

starszy pan. iak Sie potem okazało. 
wuj „podejrzanej" Dani. która była 
poprosm rumuńska studentką, hoł­
dująca może zbytnio modzie malo­
wania się w iaskrawy sposób. 

Wui owei oani zrobił szalona 

awanturę za takie traktowanie 
gości 1 podał sprawę do sadu. 

Adwokat studentki zażądał w jej 
imieniu 10 tysięcy franków odszko­
dowania za obrazę, iakiei doznała. 

Świetna kreacja 

Role przewodniczącego Państwowego 
Instytutu Kultury 1 Rewolucll odtwa­
rza w sztuce ..Człowiek z teka" gra­
ne! w warszawskim teatrze 
kiimiTiiliiMii —• .lanusr Srebrzycki. 

W sercu Macedonji 

i 

Panie Żółtko. 
koUcB? 

— Z największa, przyjemnością. 
mm No wlec dobrze. Jutro o ósmej, 

Jtv. 

u pana. 
\>. . ito.y Hnynskie — ośrodek M acedonji bułgarskiej. W tyth niedolo* 
aycli górach odbywają się Żebrania l aa*ady partii Macedończyków, -
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M o w y g m a c h w Sofii 

„Kryzya" — to parte słowo ola bota 
(oj Kamorrói. Ody my morzymy na-

próżno o szosach1" z tłucznia, tam eks­
perymentuje sie 2 nawierzchniami as-
(altowem, poci;woan«ni substancja., 
Świecąca w nocy. 

Jasne drogi! Szosy słoiritiem czy po­
świata księżyca malowane... 

Inną mowaoje. stanowi znów riuore-
scencja drzew prźyd-rośnych — i to nie 
samotnie stojących, leci wszystkich 
drzew pierwszego szeregu Va*u, przez 
który bte»y seosa. 

limach rektoratu Uniwersytetu w stolicy Buticarii—Sofei. 
-M-

Symbol barana - spożywcy 
7 baranków za 75 CMMW 

Przed senacka komisją do spraw rol­
nictwu w St. Zjednoczonych w ubie­
głym tygodniu zeznano co następuje: 

Niejaki p. Eslcs, farmer z Liłtleton 
l(Cołórado) wysłał do firmy żywnościo­
wej. N.N. 7 jagniąt za 3 doi. 30 ceniów, 
od czego prowizje i t. o. wyniosły 2 
doi. 55 cent. ,więc p. Csies otrzymał za 
f Jagniąt 75 centów. 

Wówczas zwrócił s.c p. Cstcs du 
Departamentu Rolnictwa o przeprowa­
dzenie dochodzeń, co sic dalej działo z 
łaghięlaml, zanim one doszły do rąk 
konsumenta. Otóż okazało się, że kon­

sumenci zapłacili za ja«ni«ta 83 doi. 70 
centów. 

Senator, Wory referował tę grotesko­
wą sprawę przed komisją, dodał: 

— Proszę panów! jadąc tutaj zapła­
ciłem w wagonie restauracyjnym za 2 
kotlety z jagnięcia 85 centów, t. j. o 
10 centów więcej, niż rolnik p. Bstes o-
trzymał źa 7 jagniąt... 

Zaiste, tych 7 baranków symbolizuje 
owego barana spożywcę, który pozwa­
la wszelakim pośrednikom srrzyc z sie 
bie wełnę, wyzyskiwać się bez miło­
sierdzia. 

Srebrzyste gorejące szosy 
automoblltetów kalitornilsttlch 

Zabawne Jest (dU- nas, me mających 
pojęcia o podobnych zbytkach), że ta 
bardzo kosztowna przemiana drzew i 
szos w bajeczne dekoracje feerii, od­
bywa się pod hasłem... oszczędności, 
gdyż oświetlenie tysięcy kilometrów 
lampami łukowem! byłoby Jeszcze kosz 
towniejsze. 

Jak widać, w poszukiwaniu taniości 
kalHornijczycy nie biorą w rachubę re 
flctetorów samochodowych. To zbytnio 
trąci niysjfcą... 

- > * -
Fantastyczny kapelusik 

••w-

Czego nie wolno przy bridżti 
Nowe przepisy klubów zagranicznych 

Dom w miasteczku Szumien w Bułgarii w stylu ludowym. 
:)*(:-

Złotowłosa księżniczka Ingrid 
sama ceruje pończochy i sprząta 

Londyn zajmuje sie obecnie ży- | dowanie DOsteoowi. 

r '-'• 

Moda zabawnych kapeluszy, w kapryśny sposób odsłanlalacych włosy. 
wcłiz leszcze nic minęła. Oto Jean Harlow, gwiazda ekranu w takiej 

kreacji. 

wo osoba księżniczki Ingrid. wnu­
czki króla szwedzkiego. która 
przed paroma dniami przyleciała 
samolotem z Brukseli. 

Księżniczka Ingrid zamierza zo­
stać w Londynie przez kitka tygo­
dni, a gazety angielskie szeroko 
rozpisują sie o niej. 

Przedewszystkiem opinie arutiel 
ska zajmuje żywo fakt. czy księż­
niczka Ingrid wyjdzie zamaż za 
księcia Jerzego, najmłodszego sy­
na krółt Anglji? 

Podczas ostatniego pobytu w 
Szwecji księcia Walji 1 jego naj­
młodszego brata Jerzego mówiono 

:)*(: 

Najpoważniejsze k'uby bridżowe w 
'Anglii: Portland I Whist, w polącze-
alu z klubami New Yorku, oraz ko­
misją francuskich gracźó* opracowa­
ły nowe przepisy obowiązujące przy 
parfjl bridża. 

Z przepisów tych. które weszły w 
iycle przed paroma dniami najclekaw 
•jer test to, czego, przy bridżu robić 
nie wolno. '. 

Nasi gracze zainteresują się tern z 
pewnością. 

Nie wolno: 
1) Zapowiadać koloni ze specjalną 

Intonacją w glosie, lub podkreślaniem 
stów. 

2) Okazywać skwapikwosci orzy pa­
sowaniu. 

3) Wypytywać sie, co zapowie­
dział sąsiad. 

kolo-
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4) Dowiadywać sie co chwila, ji 
wygląda zapis. 

5) Pasować, czy zapowiadać 
rii. me czekając kolei. 

6) Starać się gestami, lub zacho­
waniem pokazać, jakie karty sie ma 
w ręku. , 

7) Głośno oświadczać; ile jeszcze 
brakuje lew do „zrobienia". 

8) Krytykować czy chwalić gry par 
tnera. 

9) Zabierać lewy. zanim nie poloto 
no wszystkich czterech kart. 

10) Przygotowywać karty, zanim są 
siad nie zagrał. 

U) Wstawać z miejsca i zaglądać 
do kart partnera. 

Pozatem, przepisy głoszą, że grała 
cy powinni tak układać lewy na stole, 
by wszyscy widzieli, ile ich jest 

Połary na zamówienia 
Chłopi nauczyli się spekulacji 

Zdawałoby się że pożary asekoracyl 
ne są przywilejem i monopolem Łodzi. 
Tam na 100 wypadków pożarów — 90 
.wybucha" przy pomocy właściciela 
fabryki, który woli obecnie „żywą" 
gotówkę z „fajerkasy", niż prowadze­
nie fabryki w tych ciężkich czasach. 

Okazuje się Jednak, że teraz wieś za­
czyna robić konkurencję miastu. 1 to 
od tego czasu odkąd Powszechny Za­
kład Ubezpieczeń wzajemnych zaczął 
pobierać większe składki I wypłacać 
Większe stawki ogniowe. 

Od wprowadzenia tych stawek iczba 

pożarów wzrosła o 36.5 proc Suma 
pogorzelowego wypłaconego w tym 
czasie wzrosła o S6.3 proc. 

Zanotowano pozatem w statystyce, 
że płonęło znacznie więcej budynków 
wartościowych niż małowartościowych, 
chociaż tych jest więcej. 

Że pożarów tych nie można trakto­
wać jako „dopustu Bożego" świadczy 
wzrost liczby, stwierdzonych przez po 
licie podpaleń. Procentowo podpalenia 
wzrosły o 26.7 proc. Ogromna wię­
kszość pożarów, bo aż 84 proc. zda­
rzyła się na wsi. 

Kuracja „gwiazd" 
przed nakręcaniem nowych filmów 

Oreta Oerbo i Marlena Dietrich pod 
dały sie niedawno kuracji. Trwała ona 
wprawdzie niedługo,, bo zaledwie dni 
18, niemniej, sądząc i przytoczonego 
aiżej opisu była bardzo wyczerpującą. 

Naturalnie była to dieta. 
Na śniadanie stale filiżaneczka czar­

nej kawy. Nic więcej. Co drugi dzień 
tylko maty kawałeczek biszkopta. 

Lunch i kolacja miały menu zmien­
ne. Pierwszego dnia w południe obie 
gwiazdy otrzymywały Jajko na mięk­
ko, sześć plasterków ogórka, brzoskwi 
nie 1 fiłrżałikę herbaty. 

Wieczorem dwa łajka, pomidor, czar 
ną kawę. 

Na drugi dzień w południe: poma­
rańcza. Jajko. Wieczorem zato wielki 
bal: orygtnamy, prawdziwy befsztyk. 

I pomidor. 
Siódmego dnia, kiedy artystki pra­

wie, jut umierały z głodu, był za» 
wspaniały obiad: z dwu oliwek, szes-| 
ciu plasterków ogórka I do wyboru 1 
filiżanka kawy albo herbaty'. Aje("wie-
czorem po tak wspaniałym lunchu, ar 
tystki musiały się zadowolić listkiem 
sałaty. 

Wreszcie w ostatnim dniu menu sfcla 
dało się z całego śledzia. 

W opisie kuracji nie mamy wpraw­
dzie podane, co artystki jadły dzie­
więtnastego dnia, jednak możemy sK 
spodziewać, że nie żałowały już sobie 
niczego. 

Obecnie czują się świetnie I odmło­
dzone, wezmą udział w dwu nowych 
filmach. 

ftfeg myśliwski 

Konkurs piękności na Florydzie 

W zorganizowanym konkursie na Iforydzle 
• uano uroczej miss Kim- Olicfcsrm 

Doroczny bies myśliwski, zorganizow any przez II dywizję kawalerii z okazji 
dnia patrona myśłi wych śnv. Huberta. 

*ÓLTKO I HERWEISS 

— Dzieńdobry, panie Eierweiss, co słychać? Jak t a n pań-
córeczld? 

— Dziękuje. Jedna wyszła szczęśliwie zamai. drąca wy-

Robl. co może w tym kierunku. 
Obcięła krótko swe złociste wło­
sy. Nie lęka sie nomadki do ust I 
pudru do noska. 

Do jej największych pasyi nale­
ży lotnictwo. Nie uznaje podróży 
innej, niż droga powietrzna. O-
świadczyła publicznie, że lednym 
z warunków, jakie postawi mężowi. 
będzie zamiłowanie do lotnictwa. 

Pozatem, oddaje sie z zapałem 
sportom, a w pływaniu lest oooro-
stu mistrzynią. 

Po matce swej. angielskiej ksiei* 
niczce of Connaught odziedziczyła. 
Ingrid zamitowanie do ogrodnic-

' 

wiele o sympatii miedzy Jerzym a | twa. Jej ogród w Sonero na poła 
Ingrida. A teraz ten przyjazd do dniu Szwecji, przez nia sama obro 
Londynu... Jbiony, zalicza sie do najpiękniej-

Ale o to. doprawdy mniejsza, czy • szych. 
Ingrida zostanie królewiczowa an- [ Księżniczka wychowana została 
gietska. Ciekawsze jest poznanie tei j praktycznie i samodzielnie. Sama 
-wnuczki królewskiej. i ceruje pończochy i ściele sobie łóż 

Ma lat 22 i ambicja joi iest hot-1 ko 1 nie lęka sie ładnej pracy. 
:>*(: 

Mai z przytułku 
Dziwny kaprys mlodei milionerki 

Nie wiadomo, dla jakich celów jednego z przytułków dto star-
Diekńa ]:pełna temperamentu ;30- (ców w Pąotta i prosiła, by, jej wska 
lefema' Węgierka Ilonka Havasy 
chciała przyjąć obywatelstwo fran 
cuskie. ' 

Nieznane sa też bliższe szczegó­
ły, dła których władze francuskie 
robiły jej tnktaości. 

Trudno też dociec, czemu Wę­
gierka postanowiła, mimo wszyst­
ko, zostać Francuzka... Dość. że 
tak było. i że chwyciła sie niezwy­
kłego środka. 

Postanowiła poślubić fikcyjnie 
jakiegoś francuza, a cel jej zosta­
nie osiągnięty. 

Pani Havasy jest młoda, boga­
ta ł wolna, ale mimo to. a może 
właśnie dlatego nde chciała sobie 
wiązać życia prawdziwem mał­
żeństwem. Wolała romantyczne 
małżeństwo fikcyine. 

Zwróciła sie -wiec do dyrektora 

zał najstarszego f najbardziej nie­
dołężnego z jego pupilów. 

— A pocóż pani ta informacja?, 
— spytał dyrektor przytułku. 

— Chcę wyjść zamaż za tego 
człowieka — brzmiała zdumiewa-
iaca odpowiedź. 

Wybór uczyniono. Na napót 
zdziecinniałego starca, który za 
szczyt szczęścia uważał 10 fran­
ków miesięcznej zapomogi." jak* 
dostawał- na papierosy, spadło nie­
spodziewane szczęście. 

Nie natęży przypuszczać, że ta-
kiem szczęściem był dla niego ślub' 
z piękna panią. Nie I radowało go» 
raczej. 500 franków miesięcznie, 
które jtona" zobowiązała mu sie 
wypłacać do końca jego tycia, 
wzamian za nazwisko i ooywatef-
stwot . J 

)*(: 
f i Izba okropności" 

Prezydent Stanów Zjednoczonych 
Hoover posiada jedna z największych 
kotekcyj karykatur. 

Odkąd został prezydentem dalsze 
zbieranie ograniczyło się przeważnie 
do karykatur Jego własnej osoby. Ry­
sunków takich posiada prezydent prze 
szło 20.000. 

Są one wszystkie sumiennie skatalo­
gowane 1 przechowywane w pokoju, 
który prezydent nazywa „Izbą okrop­
ności". 

Niemal codziennie wśród listów pre­
zydent znajduje jakiś szkic swojej oso­
by, mnici lub bardziej złośliwy. 

JJJJJ 
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Pan Prezydent Rzplltel Ignacy Moście U w chwili łkladanla wieńca a stop p. 2wirkowa U) z synkiem Hemuslem I z siostrami ś. p. Inz. Wigury na czele P a a PrMydent Moiclckl oraz otoczenie podczas oglądania monumentalnego 
lotnika po dokonaniu uroczystego odsłonięcia. na uroczystości odsłonięcia pomnik a Lotnika na placu Unii Lubelsklel. pomnika Lotnika w chwile po opadnięcia zasłony. 

Polska tancerka 
przed sadem w Miny 

pod zarzutem 
zamordowania przyjaciela 

Przed sądem przysięgłych w 
Nrzzy odbyła sie onegdaj rozipra-
wa przeciw 234etniei tancerce, ro­
dem z Oliwie Adeli Kozłowskiej, 
oskarionei o zamordowanie syna 
bardzo zamożnego i znanego we 
Lwowie właściciela hotelu i resta­
uracji, Zygmunta Zehnguta. 

Młody Fryderyk Zehngut poznał 
przed kilku laty Kozłowska, nie­
zwykłej urody dziewczynę, która 
występowała we Lwowie w jed­
nym z kabaretów jako tancerka. 
Wbrew woli ojca, który oczywiś­
cie czynił wszystko, aby uwolnić 
syna z pod wpływu środowiska, w 
jakiem sie obracała Kozłowska, 
Fryderyk Zehngut towarzyszył 
Bizaz szereg lat tancerce w iei to­
urnee w rozmaitych miastach w 
kiaiu i zagranica. 

Wreszcie ojciec zaprzestał wsple 
rać go materialnie i młody Zetmgut 
popadł w długi i nędze. Kozłowska 
zaś nie była tak wybitna siła ar­
tystyczna, by zarabiać na utrzyma-

e swoje i kochanka. 
W kwietniu w Nizzy rozegrała 

krwawa tragedia w skromnym 
hoteliku, w którym ostatnio Zehn­
gut izamieszkał z Kozłowska. Ody 
na odgłos strzałów do pokoju wpa­
dła słuzha hotelowa — Zehngut nie 
żył. Dwie kule rewolwerowe prze­
biły ie«o czaszkę.-.. 

Kozłowska została aresztowana 
1 oskarżona o morderstwo. Zapew­
niała w śledztwie że jest niewinna. 
ze Zehngut. zrozpaczony stanow­
cza odmowa ojca subwencjonowa­
nia go zasiłkami pienieżnemi, po­
pełnił samobójstwo. 

Sad przysięgłych w Nizzy Koz-
low.ska uniewinnił. 

v .-\ *'\ 
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Marszałek Piłsudski przyjmuje defilad e sakoly podchorążych podczas onegdalszej rewii wojskowe]. Obok na try bunie stoi I wiceminister spraw wołsko-
wych gen. Fabrycy. Niżej na prawo obok trybuny członkowie rządu z premierem Prystorem na czele. 

„Lenin nie miał szwagra" 
Pomysłowy trick sowieckiego hocftsfaplera 

Z Moskwy nadszedł telegram, 
winszujący władzom miasteczka B. 
na Białorusi sowieckiej szczęśli­
wego dokonania planu „piatiletki". 

Łatwo wyobrazić sobie radość, 
jaka w tem masteczku z tego po­
wodu zapanowała. Wszyscy oby­
watele przez parę dni kołysali sie 
zlekka na nogach, a nawet, sam 
szef miejscowego Ó.P.U. był w zna 
komitym humorze. 

Nie upłynęły ieszoze te radosne 
dni. gdy pewnego ranka, na dwor­
cu B. wysiadł z pociągu jakiś męż­
czyzna w mundurze generała armji 
czerwonej. 

Na ipiersi jego błyszczały 
najwyższe odznaczenia: 

order Lenina i order Czerwonego 
Sztandaru. 

Urzędnicy kolejowi prężyli się 

Liga w ogniu walk 
W Krakowie odbędzie sie mecz War 

kawianka — Wisła, w Warszawie 
Polonia — Legia (godz. 12, stadjon' Przed nim. mhno lekkiego kolysa-
Legii), w Łodzi ŁKS - Garbarnia, we^ja " j a w a c h ; wysoki dygnitarz 
Lwowie Pogoń — Ruch. 

Pozatem w Krakowie odbędzie się 
finał o wejście do Ligi: 
Legia (Poznań). 

Podgórze — 

był łaskawie usposobiony. Przywi 
tał ich a uśmiechem i powiedział, 
że rozumie doskonałe taki sposób 
okazywania gorliwości wobec 
władz państwowych. Potem, w bu. 

RADJO WARSZAWSKIE 
NIEDZIEL 

WARSZAWA, (Dług. lali 1411.8 m.). 
10: Transmisja Nabożeństwa z K.a-

kowa. 
11.58: Sygnał czasu. Hejnał z Kra­

towa. 
12.15: Poranek symfoniczny z Filhar 

oionii warsz. W przerwie odczyt JPra-
wo do dziecka kobiety pracującej". 

14.05: Odczyt rolniczy „Jakie środ­
ki ratunku posiadają rolnicy w usta­
wach. 14.25: Muzyka ludowa. 

15.05: Odczyt rolniczy .Co słychać, 
o czera wiedzieć trzeba". 15.25: D. c 
muzyki ludowej. 

16: Program dla młodzieży. 1625: 
Płyty. 16.45: „Wiadomości przyjemne 
i pożyteczne". 

17: Koncert kameralny w wyk. lewar 
teiu Drezdeńskiego. 

18: Muzyka lekka. 
1925: Słuchowiska: „Czworo" Awer 

czeoki i „Bezbronna istota" Czechowa. 
20: Koncert popularny onk. P.R. 

=)#(:-

21.05: D. c- koncertu. 
22: Muzyka taneczna z Katowic. 
23: Muzyka taneczna. 

• PONIEDZIAŁEK 
WARSZAWA, (Dług. faii 1411.8 m.). 
11.58: Sygnał czasu. Hejnał a Kra­

kowa. 
12.10: Płyty. 

16: Skrzynka pocztowa. 16.15: Lekcja 
jeżyka francuskiego. 16-30: Płyty. 
16.40: Odczyt .Jak dhigo mogą żyć 
zwierzęta". 

17: Muzyka lekka. 
16: Koncert z Wilna. 
1920: .Skrzynka pocztowa roin.cia". 

19JO: „Na widnokręgu". 
20: „Czarna Marzanna" („WaJdniel-

ster"), operetka w 3-cn akt. J. Straus­
sa. 

22: „Skrzynka poocztowa termicz­
na". 22.15: Recital na viołi iw wyk. 
p. St SaJeichkorna. 22.35: Płyty. 

33: Muzyka, tannraia, 

Sekret długowieczności 
stuletniego lekarza 

Francuski lekarz, dr. Oueołot, prze­
wodniczący Akademii Medyczne] Pa­
ryża, skończył 100 laŁ Zadziwiający 
to takt, gdyż naogól stwierdzono sto­
sunkowo wczesną śmierć a lekarzów. 

Oczywiście, Jubilat musiał udzielać 
ca wszystkie strony wywiadów, a 
wszyscy pytali co, w Jaki sposób do­
szedł do tak potnego wieku. 
! Lekarz streszczał odpowiedź w dwu 
Mewach: jw>w*ciągUwo*6 1 raca". 

Co rano zimne nacieranie I masaż; 
mało mięsnych potraw,, dużo Jarzyn 
1 owoców; umiarkowanie kawa I her 
hau. 

„Trzeba wcześnie sie żenić I docho­
wywać wiary łonie. Od 65-ro roku 
życia trzeba sie oszczędzać". 

Staruszek z przyjemnością cytuje 
przykłady wieśniaków, którzy dożyli 
do 140 i 180 lat, 

fecie na dworcu przepił do uszczęś­
liwionych urzędników. 

Równie łaskawy okazał sie dyg­
nitarz dla szefa miejscowego 
O. P. U. 

Nie żądał ksiąg kasowych, 
nie pytał o nic tylko powiedział: 

— Towarzyszu, przejeżdżałem 
właśnie przez B„ a ponieważ do­
wiedziałem sie o waszych uroczy­
stościach. wiec wstąpiłem, by się 
pobawić z wami razem. 

I bawił siei 
Przez trzy dni trwały bankiety 

i uczty na cześć „generała". Wód­
ka płynęła rzeka. Dostojnik zarę­
czył sie nawet w B.: narzeczona 
jego została córka miejscowego 
szefa Kooperatywy Żywnościowej. 

Generała noszono w B. poprostu 
na rekach, a entuzjazm dosiegnał 
szczytu, gdy gość zwierzył się, że 

lest szwagrem Lenina. 
Chłopi znosili mu kury. jajka i 

masło. Chciano mu dawać, nawet, 
pieniądze, ale nie przyjmował. Tyl­
ko jadł i pił za dziesięciu. 

Ale pewnej nocy wypił, zapew­
ne, więcej niż zwykle, gdyż widział 
zamiast 20, policjantów w sali 40, 
i co gorsze uderzył w ton szcze­
rości. 

Płacząc, wyznał, że oto, kończą 
się piękne dni zabawy i będzie mu­
siał dalej 
słodować w swym kolektywie. 
Te słowa wydały się conajmnlej 

dziwne szefowi O.P.U. Zrodziło 

STOŁECZNE MIGAWKI SĄDOWE 

W krainie marzeń 
Romantyczna scena nad sadzawką 

Parnia Regina Szpiliidel i pan Maks 
Miodowuik siedzieli przytuleni do sie­
bie na ławce nad stawem w Ogrodzie 
Saskim. 

Srebrnopiórc ptaki pływały po ci­
chej wodzie. Zdała dolatywał gwar 
Żelaznej Bramy. Było spokojnie i poe 
tycznie. 

Panna Regina spojrzała rozmarzo-
nem okiem po powierzchni sadzawki 
i rzekła: 

— Słuchajcie Miodownlk azali cbcie 
libyście być łabędź?. 

— Załęży który Łabędź? Doktór 
Łabędź weteryńiarz co ładną forsę za 
rabia, owszem chcialemby być — ale 
Dawid Łabędź, którego dziś izba skar 
bowa zabrała ze skiepa towar — ka­
tegorycznie nie! 

— Jesteście chodząca prozja życio­
wa, nie o tych labędziów mówię. Po­
prostu myślę łabędź w znaczeniu 
drobi 

— Nawet tak też nie! 
— Dlaczego? 
— Sie mnie nie opłaca. Latać z 

brzuchem po zimnej wsadzawce, zja­
dać muszek, komarów, lak kto rzuci 
mokrych rogalików, wodnej rzeżu­
chy. ia wiem, co Jeszcze? To nie in­
teres lest. 

— Nie rozumiecie ^mnie Miodownik, 
nie musicie odrazu skakać do wody — 
to lest marzenie! 

— Jeżeli marzenie to Juzbym wo­
lał do innej kategorii zwierzyny się 
zapisać. 

— Mianowicie Obcięlibyście moce 
być lew, tygrys, madpoawierz, wywiór 
ka, lis? 
, ml irnWunani te* alei Weaóle 

futrzana branża mnie nie odpowiada. 
— Wiec w charakterze jakiego zwie 

rzęcia czulibyście się dobrze? 
— W charakterze... skromna plu 

skwa. 
— Powód? 
— Zwyczajny. Cały dzień to jabym 

nie potrzebował latać lak pies z wy­
wieszonym ogonem po mieście żeby 
zarobić, tylko bym sobie siedział za 
portretem waszej mamuni, a wieczo­
rem to ja wskakałbym do waszego 
Regina łóżka 1 kąsiftym was juź wie­
cie gdzie... 

— Przedewszystklem świnia, a po 
drugie u nas niema pluskiew. 

— Przedewszyslkiem bujacie, a po 
drugie Jeszcze lepiej — sam bym był. 
Zresztą to Jest marzeniel 

I młodzi ludzie wpatrzyli się w kslę 
życ, który srebrną poświatą i t. d. 

Rzecz prosta li nie zauważyli pana 

sie w nim pewne podejrzenie. 
Na wszelki wypadek zatelegra­

fował do Moskwy z zapytaniem. 
Odpowiedź była stanowcza: 

„Lenin nie ma szwagra. Czerwo­
na armja nie ma generała J. Aresz­
tować". 

O, z jakaż przykrością szef 
O. P. U. aresztował miłego kom­
pana. 

Godny 
następca „Rewizora" I kapitana 

z Koepenłck. 
przyznał się odrazu do wszystkie­
go. 

Mundur generalski kupił, a orde­
ry nabył w sklepie z zabawkami 
dzieciecemi. były poprostu ze szkie 
łek. 

W istocie, jest wieśniakiem z są­
siedniego kolektywu, a całą histor­
ie urządził, by sie 

raz dosyta najeść. 
Nie chciał przecież, pieniędzy i 

nikogo nie skrzywdził. 

Kobieta 
pfzy kierownicy Bita 

Charakterystyczne sposlrieienia 
siefa berlińskiego urzędu ratka 

Dawniejsze poglądy, że kobieta w. 
wykonywaniu zawodów, wymagają­
cych zimne] krwi. szybkiej orientacji I 
wielkiego poczucia odpowiedzialności, 
mniej wykazuje kwalifikacji, niż mei* 
czyzna — uległy gruntownej rewizji. 
Dziś takie poglądy trąca staroświeoz-
czyzną i reakcyjnościa. Jeśli obecni* 
coś hamuje napływ sil kobiecych do roc 
maitych zawodów, to .zaprawdę nie 
wzgląd na brak odpowiedzialności I 
brak kwaiilikacyj -r lecz coraz większe 
bezrobocie 1 czasy kryzysowe, w któ­
rych ledwo z trudnością mężczyźni mo­
gą zdobywać pole pracy. 

Jednak leszcze blakaja sie poglądy. 
że powierzenie kobiecie kierownicy są 
mochodu Jest wieJfciem ryzykiem, że ko 
bieta swa llzycżua 1 psychiczna struk­
tura — poza aieliczneml wyjątkami —< 
nie nadaje sie do takiej pracy, Jak kie­
rowanie autem. 

Zbija ten pogląd szef berlińskiego u-
rzedu ruchu, radca dr. Jentsch, który —t 
zapytany przez współpracownika „BerL 
Tageblatt" o swe doświadczenia, o-
świadczyi: 

Wezmę przykładowo statystykę wy 
padków automobilowych za wrzesień b. 
r. Byłem zmuszony odebrać .prawo 
jazdy" bardzo wielu mężczyznom — na 
tomiast ule miałem potrzeby ani ukara­
nia. a temmniej odebrania prawa jazdy 
ani Jednej kobiecie. 

Najliczniejsze wypadki samochodowe 
powoduje — pijaństwo. Ptzy kierowni­
cy znajdują sie mężczyźni nietrzeźwi*. 

We wrześniu pozbawiłem prawa kie­
rowania autem 40 właścicieli aut pry­
watnych 1 13 szoferów taksówek. Z po 
wodu przekroczenia przepisów o ruchu 
ulicznym odebrałem prawo Jazdy 8 wla 
ścicielom aut 1 12 szoferom taksówek. 
Z powodu nadużyć natury kmninolnel 
(oszustw, naruszenia Drawa własności) 
wystąpić musiałem przeciw 6 właści­
cielom aut i 3 szoferom. -^- '-

Zaś ani razu nie musiałem interwen­
iować z urzędu wobec kobiety przy kle 
równicy... i 

Mimo to. papiery jego poszły do 
Moskwy, a szef miejscowego O.P. 
U. stracił swa posadę i siedzi ra­
zem ze „szwagrem Lenina". 

0*(:  

Co wróża gwiazdy na dzień 13 listopad! ? 
Mniej n daje sie do stosunków z osobami wyżej oosfawoneml 

Pozatem Jednak- Jak i godziny poobiednie i dopiero że 
zapowiada się dość 
pomyślnie i Już we 
wczesnych godzi­
nach rannych może 

nam przynieść nie 
złe okazje życiowe, 

lepsze perspektywy na przyszłość i 
nowe możliwości. 

Jednakże ranek nawołuje do ostroż­
ności w stosunkach z osobami wyżej 
postawionemi i przełożonymi, może 
nam bowiem przynieść pewną opozy­
cję, narazić na impertynencję, arogan 
cię i przyczynić się do zmniejszenia 
naszego autorytetu. 

Te ujemne wpływy kosmiczne nie za 
powiadają się jednak zbyt groźnie 
wkrótce ustąpią, chociaż Jeszcze koło 

Leona Kołodziejczyka, który przysiadł j godz 10-ej może się dać odczuć terszy 
się do nich na chwile, porwał torebkę, ̂ S ^ ^ i * " * 1 * * " * drclmiml n '"w ' 
panny SzpiUhłlówjiy I począł szybko 

dzień dzisiejszy przed zachodem słońca sytuacja może 
ulec pogorszeniu, co Jednak znowu 
wkrótce ustąpi. 

Wieczór nieźle się zapowiada i msze 
nam przynieść-Jakieś niecodzienne my­
śli. szersze zainteresowana arlysiycz' 
ne lub duchowe, nowe Kleje i poglądy, 
bardziej postępowe. Może to być Jed­
nakże połączone również 1 z rozczaro­
waniami lub teź nieporozumieniami a 
osobami płci odmiennej. 

Dziecko dziś urodzone — spokojne, 
wytrwałe, dumne, przedsiębiorcze, am­
bitne — osiągnie wyniesienie ponad 
sferę swego pochodzenia. Z wiekiem 
będzie sie stawać coraz bardziej wlad 
cze. zamknięte w sobie, dążące do po­
tęgi. 

;. s. D. 
M: 

się oddalać. 
Spostrzegł to Jednak siedzący na 

drugim końcu ławki p. Teodor Mikul­
ski i zawołał. 

— Bajeruiesz pan facerkie, pluskwę 
pan odstawiasz, że ał człowieka coś 
gryzie po nogach, a temczasem zło­
dziej rąbnął sakwojaż i prysnął. 

Usłyszawszy to p. Maks przemienił 
się z kolei w rączego charta i po 10 
minutach gonitwy schwytał złodzieja! 

W nagrodę panna Regina ucałowała 
go publicznie szepcząc! 

— U] ty mdl słodki Kusiciński! 
A pan Kołodziejczyk za swój brak 

taktu dostał w. sądzie grodzkim 3 mle 
siwe wiezieni* 

wodzeniami. 
Południe zapowiada się dodatnio 

sprzyja ekspans/i iyciowel zarówno 

WMSZUKMY 
Dziś: Stanisława Kostki. 
Jutro: Jakinda. 

Co to znaczy! 
Kłody kart Mustafa, wielk< wódz Krzyżaków.,. 

W berlińskim tygodniku rewolwero­
wych sensacyj „Berliner Trtbune" czy 
tamy pod tytułem „Polski książę ku­
puje najpiękniejszy pałac w Lujembur-
gu" następującą wiadomość, która nosi 
wszelkie pozory piramidalnej bujdy: 

— Znany rywal ks. Sykstusa Parmeft 
sklego w pretensjach do korony poł-
sklej. były dowódca Legionu Słowiań­
skiego w hiszpańskie] LegJI Cudzoziem 
skłej w Maroku hercog Bolesław XVI 
Piast zakupił najpiękniejszy zamek w 
Luzemburan WłntnweB nud Motela. 

Cena sprzedawcza wynosiła 1.200.000 
szwajcarskich franków. 

Interesującą Jest w związku z tą no­
tatką wiadomość, że najstarszy syn Bo 
lesława XVI. tak zwany ,J(rongross-
lierzog" Bolesław Jagiełło jest pułkow­
nikiem armii angielskiej I w tym cha­
rakterze reprezentował dwór królewski 
na weselu książęcym w^oburgu". 

Co to jest takiego? Ojciec Piast, syn 
Jagiełło. Dwa miliony złotych. Niezna­
ny hochstappler. wariat czy... obdarzo­
ny M H fantazją dziennikarz? (erd). 



Uroczystości w dniu święta Niepodległości 
Obchód lwięta Niepodległości 

w Łomży miał charakter wiel­
kiej manifestacji. O godz. 10 
zrana odprawione zostało w ko­
ściele pogarnizonowym uroczy­
ste nabożeństwo, na którembyl 
obecny p. wojewoda Kościał-
kowski, przedstawiciele władz, 
delegacje organizacyj społecz­
nych ze sztandarami, młodzież 
szkolna i społeczeństwo. Kaza­
nie okolicznościowe wygłosił 
kapelan wojskowy, ks. Brydac-
ki. Po nabożeństwie przed ko­
ściołem do organizacyj wojsko­
wych przemówił p. wojewoda 
Kościałkowski, poczem w to­
warzystwie gen. Młot-Fijałkow-
skiego oraz p. starosty Syski 
przyjął defiladę. Trwała ona go­
dzinę i wypadła imponująco. 
Wzięły w niej udział, prócz 
wojska, przysposobienia woj­
skowego, hufców szkolnych i t. 
p„ liczne oddziały konne i pie­
sze Zw. Rezerwistów oraz strze­
leckie, które ściągnęły do Łom­
ży z całego powiatu. 

Po południu odbyła się aka­
demia popularna dla rezerwi­
stów, wieczorem zaś w obec­
ności p. wojewody uroczysta 
akademia w Domu Żołnierza, 
na którą złożyło się zagajenie, 
wygłoszone przez mec. Lachowi­
cza, przemówienie pos. Walew­
skiego oraz część koncertowa. 

Dzień święta państwowego 
uczciły państwowe seminarja 
nauczycielskie w Białymstoku 
uroczystym obchodem. Rano 
przed tablicą, wmurowaną ku 
czci poległych za Ojczyznę ucz­
niów, zapalono ognie, poczem 
zaciągnięto 12-godzinną wartę 
przysposobienia wojskowego i 
harcerstwa; uroczystość zakoń­
czyło przemówienie przedsta­
wiciela młodzieży oraz ślubo­
wanie przed sztandarem szkol­
nym na wierność Ojczyźnie. 

Następnie odbyło się uroczy­
ste nabożeństwo w kaplicy 
szkolnej. Popołudniu urządzono 
akademję. Obok przemówienia 
wstępnego o znaczeniu święta 
11 Listopada wygłoszono referaty 

o życiu Polaków za granicami 
państwa, w szczególności o emi­
gracji polskiej. Chór wykonał 
szereg pieśni. Uroczystość za­
kończono deklamacjami i odśpie­
waniem „Pierwszej Brygady". 

Napad bandycki na poczlyllona 
RABUNEK POCZTY 

Popierajcie L.O.P.P. 

Przechodząc podczas obcho­
du służbowego około wsi Stoki 
gm. Swisłocz, posterunkowy z 
posterunku policji państw, w 
Jałówce w pow. wołkowyskim, 
Stefaniak znalazł onegdaj wie­
czorem w lesie przy drodze 
mieszkańca miasteczka Jałówka 
Rygorowicza Wincentego. Ry-
gorowicz był nieprzytomny, z 
ran, zadanych tęoem narzę­
dziem w głowę, obficie broczy­
ła krew. Stał się on ofiarą na­
padu rabunkowego, wiózł pocz­
tę ze Swisłoczy do Adolfji w 

Jałówce. Skrzynka pocztowa 
była rozbita, a zawartość jej: 3 
paczki krajowe, 1 zagraniczna, 
jeden list amerykański, jedna 
mała paczka w worku opieczę­
towanym, 9 listów poleconych 
i zwykła korespondencja, zosta­
ła zabrana przez bandytów. 

Rannego przewieziono do 
szpitała w Swisłoczy, gdzie mimo 
zabiegów lekarskich nie odzy­
skał dotychczas przytomności. 
Na miejsce napadu udały się 

m 
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H Chociaż żarówka ma wygląd prosty, wyrób jej jest skompłiko-
H | wany i trudny. Tylko długoletnie doświadczenie * precyzyjne i#rzq-
9 | dzenia fabryczne, jakie firma „ O s r a m " zdobyła dzięki wspóf-

I pracy wielkiego zespołu uczonych, umożliwiają produkcję żarówek, 
| | | które odpowiadają najdalej 

r | idącym wymaganiom. Już 

^ przed nabyciem A winniicie 
I I I wiedzieć, że dobrze kupuje-
i | | | cie, dlatego kupujcie zawsze 
| | | O s r a m ó w k i które można 

| nabywać w sklepach elektro 
| | rechnicznv«ch. Aą produkowane, iv naszej fabryce u> Pabianicach 

Odznaczenia w dniu świata Niepodległości 
„Monitor Polski" z dnia 10 

b. ni. przynosi długą, obejmu­
jącą 18 stron druku, listę osób, 
odznaczonych — w związku z 
rocznicą odzyskania Niepodle 

władze śledcze z psem policyj-1 głości—za zasługi, położone na 
nym. Pościg trwa. jpolu pracy społecznej, samorzą 

dowej, administracyjnej, skar­
bowej, zawodowej, gospodar­
czej i t. d. 

Między innemi lista Zawiera 
następujące nazwiska osób w 
Białymstoku. 

Krzyż oficerski orderu „Odro-

Badanie świadków w procesie „Uarrantu" dobiega końca 
Szesnasty dzień procesu Długotrwałe, mozolne bada­

nie świadków dobiega końca. 
Zeznania pozostałych świadków 
zajmą jeszcze 2—3 dni, poczem 
wypowiedzą swą opinię biegK— 
buchalterzy, którzy od kilku dni 
badają księgi „Warrantu". Do­
konana zostanie jeszcze wizja 
lokalna, poczem przewód sądo­
wy zostanie zamknięty. Prze­
mówienia stron oczekiwać moż­
na nie wcześniej, jak w ponie­
działek, dn. 21 b. m. 

Wczoraj, w szesnastym dniu 
procesu, pierwszy zeznawał św. 
Stan. Młyńczyk. Badanie jego 
miało na celu ustalenie, czy 
osk. Lis mógł rzeczywiście po­
siadać taką ilość skór, jaka — 
według jego twierdzenia— mia­
ła się znajdować w spalonym 
magazynie „Warrantu". Sw. 
Młyńczyk nie mógł określić sta­
nu majątkowego Lisa, uważa 
jednak, że nie mógł on posiadać 
towarów na tak wysoką sumę. 

M 

ZDROWIE I ŻYWOTNOŚĆ 
możni utrzymać od dzieciństwa 

do starości, jeżeli w każdym domu codziennym 
napojem jest OVOMALTYNA. Ti doskonała odżywki, składająca 

sle, z jaj, mleka, słodu I kakao, zawiera w swej skoncentrowanej formie 
wszystkie składniki odżywcze I witaminy niezbędne dla utrzymania zdrowia. 
OVQMALTYNA czyni każdy napój pełnowartościowym.łatwostrawnym, wpływa 
dodatnio na system nerwowy, wzmacnia organizm, zaopatrując go w bogaty 
zapas zdrowia I enorgji — przyczem dzieci, wobec jej m i ł e g o smaku, 
przedkładają OVOMALTYNĘ nad katdy Inny napój — 

zapewn ia z d r o w i e l 

Fabryka Chamicmo • Farmaceutyczna 

Dr. A. WAND ER. Sp. Akc. 
KRAKÓW 

Co nabycia wa oazyalklch aptekach I drogerjach.— Prooy I b ro i lu ry wysyła Hę ba ip la tn l * 

Ceny: puszka 125 gr. Zł Z'50. 
250 gr. Zł 430. 500 gr. Zł 7 80. 

Tego narnego zdania był na­
stępny świadek, Roman Sami 
towski. 

Wyjaśnienia św. J. Rubin-
sztejna dotyczyły również sta­
nu majątkowego osk. Lisa. Sw. 
mówił o tranzakeji, dotyczącej 
pożyczki 2.300 doi., dokonanej 
przez osk. Kugiela dla Lisa na 
złożony w magazynach „War­
rantu" towar. Mówił również 
świadek o Lejbie Pisarze. Spo­
tkał go przed jego śmiercią na 
ulicy. Podczas rozmowy Pisar 
żalił się, że niesłusznie oskar­
żył Abramowiczów o podpale-

ur;it ECLIPSE" 
do goUoia l l • * • • • • • • • • * » • » • 

Jm. tor, tcllpn — UaraMN, Ullczi 31. 
Człowlek-małpa 

Wyświetlany obecnie w ki­
nie „Modern'* film p. t. „Czło­
wiek—małpa" należy do naj­
lepszych prac doskonałego re­
alizatora, van Dyke'a. Jest to 
film egzotyczny, mający przed­
stawić miłość kobiety cywilizo­
wanej do „człowieka - małpy". 
Młoda dziewczyna porzuca dla 
tej miłości środowisko, w któ-
rem się wychowała, i decyduje 
się na przebywanie wśród pier­
wotnych warunków bytu w 
dżungli, byle się nie rozstawać 
z tym, którego kocha. Film od­
znacza się żywą akcją, sceny 
walk „człowieka—małpy" z kro­
kodylami, małpami, lwami i t. d. 
wykonane zostały z dużą dozą 
realizmu i stanowią swego ro­
dzaju arcydziełka sztuki kine­
matograficznej. Film stanowi 
żywy dokument, odzwierciedla­
jący życie dżungli z jego naj-
drobniejszemi szczegółami. Zdję­
cia natury zrobione dobrze. 

W filmie bierze udział rekor­
dzista świata w pływaniu, John 
Weissmuller, którego popisy 
graniczą z akrobatyką. 

Program uzupełniają występy 
rtystów. 

ODCISKI 
i grubasku taMnc 1 t w tęieaki 
U N I M b«n bdłu i b*K> 
pusu t W t m u i y o r l W N a w 

MCLAWIOL 

nie, że cofnie w sądzie obcią­
żające ich zeznanie. 

Na zapytanie prokuratora, czy 
widział przed udzieleniem Li­
sowi pożyczki skóry na skła­
dzie, świadek odrzekł, że nie 
pamięta. Wówczas odczytano 
złożone u sędziego śledczego 
zeznanie, z którego wynika, że 
ich nie widział. Z zeznaniem 
tem zgodził się świadek. 

Sw. Jankiel Gajdamak mó­
wił o przedsiębiorstwie obuw-
niczem Lisa. Była to najwięk­
sza firma w Białymstoku; w la­
tach 1925 i 1926 wyrabiano po 
400 par obuwia tygodniowo. 

Sw. Aleksy Topiłko zeznała 
iż w 1931 r. przebywając z osk. 
Furmanem w więzieniu bia­
łostockiem, prowadził — na zle­
cenie naczelnika wydziału śled­
czego — wywiady w sprawie 
pożaru magazynu „Warrantu". 
Furman mówił wówczas świad­
kowi, że siedzi niewinnie, pro­
sił, aby po wyjściu z więzienia 
świadek zawiadomił jego żonę, 
że jest zdrów, i aby mu przy-

AZ 
Francuski 

budzik 
"precyzyjny 

z».20. 
W s z ę d z i e d o n a b y c i a 

Akademia P. B. K. 
Polski Biały Krzyż organizuje 

dziś o godz. 3 popoł. w sali te­
atru „Palące" akademję dla żoł­
nierzy. Zagai ją b. prezydent 
miasta, p. W. Hermąnowski, po­
czem kierownik szkoły powszech 
nej, p. Wieczorek, wygłosi prze­
mówienie, a zespół teatralny Zw. 
Strzeleckiego odegra sztukę p.t. 
„Kapral Szczapa". W przerwach 
przygrywać będzie orkiestra. 

słano koszerne potrawy. Osk. 
Furman modlił się codzień w 
więzieniu. Po odbyciu kary 
2-ch tygodniowego aresztu świa­
dek udał się do żony Furmana, 
która z płaczem mówiła, że mąż 
jej siedzi niewinnie. Dodała, że 
przychodził do niej Rozengar-
ten („Jankieczkie"), próbując 
wymusić pieniądze. W więzie­
niu mówił świadkowi Furman, 
Rozengartena zupełnie nie zna, 
że go nigdy nie widział. Zda­
niem świadka — Rozengarten 
znany jest w Białymstoku, jako 
aferzysta, i za aferzystę uważa 
go policja. 

Inni badani wczoraj świad­
kowie nie wnieśli nic nowego, 
nic charakterystycznego do spra 
wy. 

Przy dolegliwościach Zołsjdkowo-
klszkowych, braku apetytu, atonii ki' 
azek, wzdęciach, zgadze, odbijaniach 
o g d l n e m p o d r a ż n i e n i u , bó­
lach głowy migrenowych, zastosowanie 
1—2 szklanek naturalnej wody gorzkiej 
„Franclszka-Józafa" wywołuje dosko 
nale opróżnienie przewodu pokarmowego 

Kradzieże 
— Gwiazda Motel (Kościelna 

8) skradł Barsowi Chaimowi 
(Dąbrowskiego 12) zegarek zło­
ty wartości 150 zł. 

— Do mieszkania Edwarda 
Motylewskiego (Kraszewskiego 
18) w czasie nieobecności do> 
mowników dostali się, otwo­
rzywszy drzwi ' werandy przez 
wycięty w szybie otwór, zło-
dziele i skradli z niezamkniętej 
szafy papiery wartościowe na 
ogólną sumę około 600 zł. 

— Józefowi Adaśko (Ciecha­
nowska 6) skradziono węgla o-
pałowego na sumę 90 zł. 
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KOWALSK8HA 
USUWA N A J U P O R C I Y W 5 7 E 

BÓLE GŁOWY 
I ' A P . K O W A I . S K I ' WAP3ZAWA 

POPY N A J L E P S Z Y 
L A K I E R DO PAZNOKCI L I B Ł R T I 

A P O b b O 
D Z I Ś 

Pocz.: 422,6», 8i°, 10 

Rewelacyjny polski film dźwiękowy 
Po raz pierwszy w polskim filmie dźwiękowość 
i mowa w doskonałej nieskażonej reprodukcji 

Reżyser: A. NIEMIRSKI Kier. artystyczn. i dialogów M. MASZYNSKI 

BIAŁA TRUCIZNA 
TAŃCE SOLOWŁ 

ZIZI HALAMA 
FELIKS PARNELL 

PIOSENKI: 

M I E C Z . F O G G 
MUZYKA: 

Zygm. Białostocki 
.Biała trucizna" to prze-| 

bój produkcji polskiej 

Wielki film obyczajowy wg. scenariuszy A. MARCZYŃSKIEGO 

STEFAN JARACZ 
Najgenialniejszy aktor polski jako narkoman 

(IflRJfl ZAntBUJSKn - T H H OLSZA 
jako fordanserka Mura jako student. Adolf 

M. Moszyński, I. Gry wińska. SŁSIelońskl. M. Nowicka 

NERwOL 
Chemika D-ra Franzoaa, jedyny ra­

dykalny i wypróbowany środek 
(nacieranie) przeciw 

REUMATYZMOWI 
kłóci u z powodu przeziębienia, po­
strzałowi, ischiasowi itp. wszędzie 

do nabycia 

Wyrdb I główna sprzedaż 
Apteka M I K O L A S C H A 

Lwów, Kopernika 1. 

L E C Z N I C A 
LEKARZY-SPECMLISTOW 

Białystok. Mazowiecka 5, tel. 1-38. 
P o r a d a S x l . 

Choroby wewnętrzne, nerwowe, dzieci. 
Porady dla matek karmiących. 
Chirurgiczne, oczu. nosa. gardła, uazu. 
Kobiece, akuszerja. Porady dla cięzarn. 
Skórne, weneryczne. Analizy. Rentgen. 
Gabinet dentystyczn. Lampa kwarcowa, 
Diatcrmja. Elektryzacja. 

Dr. A. KENIG 
U R O L O G 

Ciiriky Hrik, ptckirzi i •itziplciowi 
B I A Ł Y S T O K 

Kilińskiego 13. tcL 13-91. 

Dr.M.Kanel 
Chariby •mrrsjii, iMni i HinaWH 
Przy|mo|e od godz. 9—1 1 od 5—S, 

Kobiety od jod., Ą—S p.p. 
•L Slukliwlm 17 tputarł tal. 5-«S, 

dzenia Polski" otrzymał dyrek­
tor robót publ. w urzędzie wo­
jewódzkim p. inż. Juljan Wą­
sów ski. 

Krzyż kawalerski tego orderu 
otrzymali p.p.: nacz. wydz. zdro­
wia w urz. woj. dr. Zygmunt 
Brodowicz, nacz. wydz. w okr. 
urz. ziemskim Antoni Trautsolt 
i dyrektor elektrowni inż. Ka­
zimierz Riegert. 

Złotemi Krzyżami Zasługi zo­
stali odznaczeni: p. Witold An­
tonowicz—dyrektor szkoły han­
dlowej, p. Filip Echeński—na­
uczyciel gimnazjum prywatne­
go, kierownik biblioteki miej­
skiej, p. Kazimierz Suchocki -
kierownik oddziału ruchu dy­
rekcji kolejowej w Wilnie, p, 
Hanna Zbirohowska- Kością, p. 
Antoni Rączaszek — insp. sa­
morządowy urz. woj. inż., Ro­
man Łada—dyr. Powsz. Zakł. 
Ubezp. Wzajemnych, p. Stefan 
Józef Kryński—insp. okr. urzę­
du ziemskiego, Jan Glinka— 
sekretarz wojewódzkiego komi­
tetu finansowo-rolnego. 

Srebrne Krzyże Zasługi otrzy­
mali: p. Feliks Hanko—zastępca 
komendanta B. O. S. O., p. F.fim 
Cytron—przemysłowiec, p. Sta­
nisław Walter — kontroler od­
działu ruchu w dyrekcji kolei, 
p. Edward Franciszek Wójcik— 
asesor starostwa grodzkiego, p. 
Adam Wysokiński—asesor urz. 
woj., p. Franciszek Sobczyk— 
insp. związku wojew. straży po­
żarnych, --p. Zygmunt -Swider­
ski—komendant miejskiej stra­
ży pożarnej, p. Samuel Pocze-
bucki — p r z e m y s ł o w i e c , 
p. Eugeniusz Machaj — nauczy­
ciel seminarium nauczycielskie­
go w Białymstoku. 

Zamach samobójczy 
umystowo-chorej 

Przed domem Nr. 10 na ulicy 
Sienkiewicza usiłowała popeł­
nić samobójstwo, wypijając jo­
dyny, 15-letnia Dwojra Rozen-
cwajg, umysłowo-chora (Sosno­
wa 32). Denatce udzielono pomo­
cy lekarskiej w szpitalu żydow­
skim. 

A P O L L O Pocz. 422,622, Bi2,10 
Rewelacyjny polski film dźwiękowy 

BIADA TRUCIZNA 
, w roli głównej 

S t e f a n J a r a c z 
„MODERN" Pocz. 4.6,8110" 

Superfilm egzotyczny 
C Z Ł O W I E K 

M A Ł P A 
N A S C E N I E 

WYSTĘPY ARTYSTÓW 

KOSHEHCZNY GABINET 
Eugen|l ŁukaczewskleJ 
powróciła I wznowiła przyjęcia 

od godz. 11—2 i 4—7 wiecz. 
ul. Sienkiewicza 5 tel. 8-03 

Najnowsze trodkl kosmetyczne 
Farbowanie włosów brwi 1 rzęs. 

Z a H l a d t a t p i c e r e K l 

Stefana 6ABAŁY 
Białystok. uL Dąbrowskiego Ne 2. 

dojazd autobussmi A i B 
Poleca otomany, tapczany, fotele klu­
bowe. kozetki i materace, oraz na 
nadchodzące święta przyjmuje gwiazd­

kowe zamówienia w zakresie 
tapicerstwa. 

Ceny przystępne. Wykonanie solidne. 

Technicy wyko­
nają wszelkie ry­

sunki, odbitki, pro­
jekty i udzielają lek­
cji mateasktykL Bia­
łystok, Marczukow-
aka 9—1 Koncewicz 

Fortepian „Sckrd 
dera koncerto­

wy. krzyżowy oka­
zyjnie sprzedani. 

Wiadomość: uL Be­
ma U/1 a gospo­
darza. 
Mieszkania 
1*1 wynajęcia! 

do 
wynajęcia 5 po­

koi z kuchnią i wy­
godami o l Pałaco­
wa. Wiadomość War 
szawska < m. 6. 
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